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„Nie widzę Europy“ — temi słowy okre- 
slit Gambetta wyniki swej podróży po sto- 
licach europejskich, w których bezowocnie 
szukał pomocy dla swej bobaterskiej ojczy- 
zny. A grały wówczas wokół Paryża, działa 
niemieckie, zaś w rezydencyi Ludwików 
i Napoleonów, w Wersalu, stał główną kwa- 
terą Hobenzollern. 

I dziś, po latach blisko pięćdziesięciu, 
słowa te, przepojone bólem, powtarza 7 ko- 
lei Polska. Mgłą przesłania się Europa, gdy 
wyciągamy do niej dłonie o najspieszniej- 
szą pomoc przeciw straszliwej nawale bol- 
szewickiej, Umknęła ona przed wzrokiem 
naszym, gdy ferówała przed kilku dniami 
wyrok, stanowiący 0 życiu i Śmierci naj- 
wierniejszej dzielnicy polskiej, starego, pia- 
stowskicgo Śląska Cieszyńskiego. 


LU 


musianoby zagarnąć zbyt wielu — Niem- 
ców. I przypominają się słowa jednego 
z delegatów czeskich, który na zeszłorocz- 
naj konferencyi polsko-czeskiej w Krako- 
wie odozwał się: ujrzycie, iż pozostanie 
wam jedynie cieszyńskaą — wieża piastow- 
ska. 

Istotnie wieża piastowska pozostała nam. 
Ta suma wieża, która przez wieki patrzy- 
ła spokojnie na zalew germański, wierząc 
niezłomnie, iż wróci do ziemi swych twór- 
ców. 

Odchodzi od nas Zagłębie karwińskie z je- 
ge dzielnym ludem robotniczym. Odchodzi 
Fręsztat i Jabłonków, odchodzą miłe i dro- 
gie sercu Mistrzowice i Sibica, Śmiłowice 
: Ropica i legion innych cudnych, górskich 
i wyżynnych wiosek cieszyńskich. 

Żegnamy was, lecz nie na długo. Niech 


Boć docyzya, jaka w dniu 28 padła z ust wieża piastowska, na którą codzień spoglą- 


tych, którzy losów zrządzeniom stali się re- 
prezentantami Europy, tej Europy, która 
na gruzach potęgi niemieckiej proklamowa- 
ła panowanie haseł wolności narodów, pra- 
wa przynałośności wydartych ongiś każdej 
ojezyźnia ziem do Macierzy, zasad samosta- 
nowienia narodów, jest zasad tych pospo- 
liten jeno usagowiskiem. 

Mocne to słowa, lecz sprawiedliwe. Przed 
każdym. sprawiedliwym trybunałem mogli- 
byśmy przeprowadzić dowód, że rozszarpa- 
nie Ślaska Cieszyńskiegu, że wydarcie Pol- 
sc» stu kilkudziesięciu tysięwy jej najlep- 
szych synów i córek jest pogwałceniem 
«tych idei przewochich, które zszerogowały 
koło zwycięskich mocarstw cały Świat ey- 
wilizowany. które w traktanie wersałskim 
rzuciły ;o"waliny pod nowy, w stulatnieh 
modlit: «lı przez uciśnione ludy Europy 
ubłagany porządck świata. Jedynie przed 
trybunaułem, który w rok po podpisaniu 
traktatu wersalskiego sądził naszą sprawę 
śląska, spiską i oraw "o argumintyv nasze 
zawiodły... 

Zwyciężyły argumenty czeskie. Prawa 
żywego narodu, prawo, dla którego krwią 
spłynęła Francya i Wlochy, prawo, mocą 
którego Metz i Strassburg, Tryest i Try- 
dent po latach i wiekach niewoli wróciły 
na łono matezyne, uległo. Zwyciężył węgiel 
i szyny żolazne. Odebrano żywemu narodo- 
wi prawa do rozporządzania skarbami jego 
własnej ziemi, a zarazem skarby te uczy- 
Niono przekleństwem. Boć dzięki tym skar- 
bom tracimy Karwinę i Frysztat, dzięki 
nim, odpada cała połać zaołziańska. 

Czuliśmy, że jesteśmy słabi, że za kilku- 
dniowy tryumf kijowski będziemy musieli 
zapłacić drogo. Z powodu braku węgla mo- 
£liśmy uruchomić zaiedwie połowę naszego 
Przemysłu, mimo nadzwyczajnej sprawno- 
Ści tych kopalń, które są pod władzą pol- 
ską.- Mimo to delegat nasz z góry oświad 
czył gotowość do ofiarowania Czechom wy- 
doby wanego węgla w takioj ilości, iżby 
Ewałcenie praw narodowych stało się zby- 
tecznem. 

Przez ziemię polską przebiegała jedna 
2 linii kolejowych, łączących Czechy ze 
Stłowaczyzną. I znowu delegacya nasza, de- 
lega va państwa, uginającego się pod brze- 
Mieniem zadań finansowych, nie zawahała 
Się zaofiarować Czechom budowę nowej 
linii kolejowej przez terytoryum czeskie. 
choćby środkami Polski, byle tylko odda- 
lić od cbu narodów widmo kainowej zbro- 
dni, 

Nanróżno. Szmat polskiej ziemi stał się 
Przedmiotem przerażającego handlu. Z oka- 
leczajngo organizmu wyrywano wszystko, 
ĉo tylko przedstawiało jakąś większą war- 
OŚĆ. Odoywano Frysztat, choć picmą w nim 
ani hopeiń, ani nie przerzyna go koszycka 
linia kolejowa. Zagrahiono Trzyniec tylko 
dlate, iż jest siedzibą olbrzymich hut że. 
. Pokrajano Cieszyn. zabierając mu 
fabryezne przedmieścia z dworcem 

leojowyin ; gazownią. Pesztę Cieszyna zo- 
Stawiono n 


am iaskawie jedynie dlatego, iż 


dać będziocie, stanie się dla was symbolem 
wytrwania, symbolem niezniszezalnej mocy 
świętych praw, praw własnej ojczyzny. Jak 
Anteusz nabierał siły, dotykając ziemi, tak 
wy, patrząc na nią, zbierajcie w sobie du- 
cha do dalszej walki, wierząc, iż niemoc wa- 
szej Macierzy, jest jedynie chwilowa. 

Na sejmie frankfurekim w 1848 r. przed- 
stawiciel polski rzucił obradującym Niem- 
com historyczne słowa: Połknęliście nas 
wrogowie, lecz nie strawicie nas nigdy! Z te- 
mi samemi słowy idzie dzisiaj Karwina 
i Frysztat, Jabłonków i Trzyniec pod jarz- 
mo czeskie. W. K. 


Prof. Fr. Popiołek, znany statystyk 
i historyk Śląska Cieszyńskiego, Oaawia- 
jąo podział Śląska, pisze w „Dzienniku Cie- 
szyńskim" : , 

Dokładny tekst aktu, podpisanego 28 lip- 
ca, nie jest znany, ale w przybliżeniu nowy 
podział polskiego Śląska będzio się przed- 
stawiał następująco: Zostawiono Polsce 
miasto Bielsk i cały powiat bielski z obsza- 
rem 763 km. kw. z ludnością 101.403 mię- 
szkańców, w czem 66.500 Polaków, z po- 
wiatu cieszyńskiego 13 gmin (ewentual - 
¡nio 15) i część Cieszyna Z obszarem 156 km. 
kw. i ludnością 27.800 mieszkańców, w 
czem 17.900 Polaków; z powiatu fryszta- 
ckiego 6 gmin z obszarem 69 km. kW., 8.800 
mieszkańców, 8.400 Polaków. Razem przy- 
dzielono Polsce na Śląsku Cieszyńskim ob- 
szar 988 km. kw., na którym mieszkało w 
r. 1910 — 137.900 ludzi, w «zem 92.800 Po- 
laków. De 

Oderwano od Polski, przydzielając Cze- 
chom, 56 gmin powiatu cieszyńskiego z czę- 
ścią Cieszyna; z tych gmin tylko pięć ma 
większość czeską, dwie mają Polaków po- 
niżej 90% (Trzyniec i Jabłonków), reszta 
zaś jest czysto polska. Z powiatu fryszta- 
ckiego przyznano Czechom 28 gmin, mig- 
dzy niemi 12 gmin ma 90% lub więcej Po- 
laków. ` i 

Obszar przysądzony Czechom obejmuje 
1294 km. kw.. na których nrzed dziesięciu 
laty mieszkało 297.000 ludzi, wśród nich 
141.000 Polaków. Nio podzielono zatem Sla- 
ska na dwie równe części, jakby się z po- 
bieżnego rzutu oka na mapę mogło wyda- 
wać. Czesi otrzymali 56% obszaru 1 67% 
Indności Śląska, BIES 

Osiągneli wszystko, co chcieli, więcej zna- 
eznie, niż się spodziewali. 


Uchwała z 28 lipca. 


Czeskie Ministerstwo dla spraw zagrami- 
eznych donosi: | p 

Podajemy do wiadomości trość zasadni- 
czą rozstrzygnięcia, jakie ententa powzięła 
w sprawie Ka. Cieszyńskiego, Spisza i Ora- 
wy. Ogłaszamy pismo, wystosowane posz 
premiera Milleranda do dra Benesza, jako 
przewodniczącego naszej delegacyt w Pary- 
żu i cytujemy temsamem treść rozstrzyg: 
rięcja. 

List Milleranda do Benesza, 
Paryż, dnia 28 lipca 1920. 
Panie Prezydencie! 

Mam zaszczyt przesłać Panu tekst roz- 
strzygnięcia, jakie powzięły mocarstwa 
smrzymierzone i zaprzyjaźnione w Sprawie 
ustalenia granie pomiędzy Czechosłowacyą 
a Polską w Ks'ęstwie (icszyńskiem, na Špit- 


Ssa i Orawie 


2 Gdnozzen:em | bez o*noszenia 
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dzv Czechosłowacyą a Polską dnia 10 lip- 


ca 1920 r., byłbym Panu zobowiązany, gdy- 
|bv Pan zechciał zjawić się dziś o godzinie 


18-tcj 30 minut na konferencyi ambasado- 


rów, która przedłoży Panu do podpisania 


dotyczące postanowienia. 

Przy „tej sposobności daje Panu do wia- 
domości, iż sprzymierzone i zaprzyjaźnio- 
ne mocarstwa, ożywione życzeniem przy- 
wrócenia w dotyczących ohszarach stosun- 
ków normalnych jak najszybciej, mają za- 
miar znieść jak najprędzej pełnomocnictwa 


międzysojuszniczej komisyi plebiscytowej w 


Cieszynie i ściągnąć w krótkim czasie z do- 
tyczących okręgów stojące tam w gami- 
zonach, celem utrzymania porządku, wojska. 
okupacyjne. 

Będę Fanu przeto wieko zobowiązany, 
gdyby Pan. stosownie do tego, zalecił swe- 
mu rządowi przygotowanie się do przeję- 
«ia administracyi w zakresie przyznanych 
granie i zapewnienie sobie od dziś służby 
axlministracyjnej. którą jej międzynarodo- 
wa komisya płebiscytowa odda w tym mo- 
jnencie, gdy ta ostatnia w myśl instruk- 
cyi sprzymierzonych ji zaprzyjaźnionych 
mocarstw zawezwio do tej formalności rząd 
czeskosłowacki. 

Proszę przyjąć, Panie prezydencie, zape- 
wnienią mojego szacunku 

Millerand m. p. 


Definitywnie rozstrzygnięcie. 

Definitywne rozstrzygnięcie konferencyi 
ambasadorów. które zapadło w sprawie ob- 
szaru Cieszyńskiego, Spisza i Orawy we 
wtorek, opiewa: 

Rząd czeskosłowacki otrzyma według te: 
go rozstrzygnięcia rewir węglowy karwiń- 
ski i całą kolej koszycko-bogumińską, da- 
lej miasta Bogumin, Karwinę, Frysztat, 
przedmieście Cieszyna, . Trzyniec i Jabłon- 
ków. 

Na Orawie oddano Polakom ebszar 
około Jabłonki w granieaci od Babiej Gó- 
ry do Magóry. 


Na Spiszu otrzymałi Polacy okreg 


Krompachu w granicach od Jurgowa do 
Niedzicy. ý W 

Komisy rezgraniczająca, która pocznie 
urzędować w przeciągu dni 14-tu, będzie 
miała prawe poczynić zmiany lokalne tej 
linii demarkacyjnej. 

W tem rozstrzygmieciu, ktere powzięła 
komisya ambasadorów, powzięto też posta- 
nowienia polityczne i gospodarcze i zape- 
wniają ludności prawo opcyi na podstawie 
prawa przynałożności z roku 1914 i prawa 
zamieszkania z roku 1908. Co do ostatnich 
kategoryi ma tak czeski. jak i polski rząd 
prawo nie przyjąć  optanta (wnoszącego 
prośbę). 

Zanewnióno ludności pełne prawo nie- 
krepowanero przesiedłania się, jakoteż przy 
znano amnestyę i zupełną bezkarność za 
czyny polityczne, czy propagandy. 

Rozdział węgia, 

Bardzo trudną była sprawa rozdziału wę- 
gla, przyczem alianci micli na oku w spólną 
europejską poliiykę na pewien okrcsłony 
okres czasu, aż do skonsolkdowania się sto- 
sunków europejskich. 

Postanowiono, iż Czechostowacya z0bo- 
wiąże się dostarczać Polsce takiej ilości 
węgla, jakich dostarczała w roku 1913, 
przyczei w razie zmniejszenia się produk- 
cyi, zmniejszy się też w tym samym sto- 
sunku procentowo przydział. Dalej posta- 
nowiono, iż Polska dostarczy Czechom naf- 
ty. Tę sprawę mają obydwa państwa zała- 
twić według swej potrzeby. 

Wkońcu postanowiono, iż natychmiast 
przygotuje się układ między Czechosłówa: 
cyą a aliantami w sprawie dostaw wega 
tym, który je otrzymywali w 1913 r., a mia- 
nowicie na podstawie dostaw w tym roku. 

Dostawy te przez Czechosłowacyę są 
uwarunkowane przez to, że nie mogą za- 
wierać żadnych innych zobowiązań, „prócz 
tych. jakie już są zawarte w układzie po- 
kojowym z Austryą. W dalszym ciągu uwia- 
domiono ministra Febesza W Ostbnym przy- 
ósie, iż rząd czeski układ w sprawie do- 
stow węslowych na podstawie dostaw z ro- 
ku 1913 przeprowadzać ma w tem zrozu- 
mieniu, iż także nadal będzie brać udział 
w tym samym stosunku w rozdziale węgla 
górnośląskiego. 


Nowe „zajawy* ukraińskie, 


Dumka“, organ metropolity Sze 
szcza pa naczelnem miejscu mo 
tę rządu zachodniej ukraińskiej republiki ludo- 
wej do Radv Najwyższej, podpisaną przez pre- 
zydenia rzadu i Rady Narodowej tej republiki 


dra. Eugeniusza Petruszewycza. . 
Żądanie ukraińskie ujęte Są w 6 punktach. 
Punkty początkowe powołują S€ Da bawolanie 


„Hromadzka 
ptyckiego, zamie 


Å- naczannać | 
Na całym obmarzę Państwa peire 
2 przeeyiką pacztawą 


Przedpłata zsićona 
dia zagczyciosiw a ludowego 
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Rokowani 


Delegacya przekroczyła front. 


Warszawa. P. A. T. „Kuryer Warszawski“ 
podaje: Wezoraj o gciłz. 9 rano wyjechała z 
Warszawy delegacya poiska, która tego samego 
dnia o godz. 8 wieczorem przekroczyła linię bo- 
jową ciem nawiązania rokowań z bolszewika- 
mi o rozejm na froncie. 


Spotkanie się delegatów. 


Warszawa. P. A. T. Jak donosi „Gazeta Po- 
ranna", wczoraj 0 godz. 9 wioczozem prezy- 
dyum Rady ministrów otrzymało wiadomość, że 
dełegacya polska spotkała się na szosie brzesko- 
baranowickiej z delegatami sowietów. 

„Kuryer Warszawski” donosi, że spotkanie 
delegatów mialo nastąpić na linii kolejowej brze 
8ko-rnioskiewskiej, o 180 wiorst 
między Leśną a Pogorzeicami, 
nowicze, 

wą 


Rokowania rozejmóws 
4. sierpnia, 
Warszawa. (Telefonem). 


Rosyi bolszewickiej, iż naczelne 
wojsk sowietów posiara 


na stacyi_Bara- 


potrwają do 


Warszawa. P. A .T. Prez. ministrów p. Wi- 
tos wydał następującą odezwę do urzędników 
i tfunkcyonaryuszy państwowych: 

Do wszystkich Panów urzędników i funk- 
Syonaryuszy państwowych, 

Dobro Rzeczypospolitej wymaga zawsze, a 
w szczególności w chwili obecnej ed całego 
p wa td wszystkich czynników, two- 
rzęcych państwo, rzetoinego, szczerego współ- 
działania i wypełnianiu najściśiej obowiązków, 
ciążących na każdym obywatelu. Największe 
obowiązki spoczywają na urzędnikach Rzeczy- 
pospolitej. Uznając dobrą wolę urzędników 
wszelkiej kategoryi. oecniając nałeżycie ziła- 
czenie ich współudziału w pracy nad budo- 
ma naszej państwowości, uważam za wskaza- 
ne, podjąwszy odrowicdziałność zą rządy w 
państwie. zwrócić się do wszystkich panów 
funkcyonaryuszy państwowych z podaniem wy- 
jtycznych, które mają być przez panów urzęd- 
uików najsumienniej przestrzegane, 

Sejm ustawodawczy, wprowadzające przeło- 
mowe ukształtowanie stosunków politycznych, 
„gospodarczych i rpałocznych, utworzył podwa- 
liny Polski ludowej, co w pierwszej Jinii uświa- 
„domić sobie muszą Panowie urzędnicy, którzy 
jw okrosio tworzenia sie państwa polskiego są 
w wielkiej mierze tego państwa budowniczy- 
mi, a zarazem stanowią łącznik między pań- 
stwem a jego obywatelami. 
| Społeczeństwo zwyiło osądzać państwo we- 
diug tego, jakiem jest postępowanie jego urzę- 
i dników. — 

Pierwszym Obowiązkiem urzędników jest jak 
najściśie;sze wykonywanie ustaw obowiązują- 
cych. Nicjedną uchwaloną przez Sejm ustawę 
jnicjednokrotnie narnsznją utarte w okresie nie- 
woli pojęcia i poglady warstw, które przeu 
wojną korzystały z przywilejów, dawnych form 
j urządzeń, znicsionych dopiero przez wojnę 
iświatawą i przez urodzone w krwawych jej 
O, nowe wiclkie idee wolności i poste- 
Ipu. Panowie urzedniev muszą zrozumieć, że 
te ustawy stanowią fundamenty nowego ustro- 
jju Polski, że są one dla mas włościańskich 
i robotniczych, na których przyszłość Rzeczy- 
pospolitej oparta. najwyrnowniejszym dowo- 
Ke iż w Polsce odrodzonej niema przywi- 
jlelów, że masy pracujące w Rzeczypospolitej 
mają naprawdę matkę, która kocha, ale dla 
której w potrzebie wszystko poświęcić należy 
i wario. 

Każdy, kto do urzędu rzzychodzi, bez w zglę- 
du na to, czy w sukmanie wieśniaczej, czy w 
micjskiem ubraniu, czy w bluzie robotniczej, 
musi mieć jednakowy przystęp do każdego 
urzędnika i musi być jednako życziiwie trak- 
towany. Nie moga mieć miejsca żadne protek- 


< OP KE 2 


da życia ukraińskiej repubiiki ludowej w dniu 
19 października 1918 r, na uchwalenie konsty- 
tucyi 1 listopada 1918 r., daiej na organizację 
j wojska, administracyi państwowej i powołanie 
do życia urzędu państwowego sekretaryatu. 

| Punkt trzeci przypomina, że w Galicyi wseli: 
dniej mieszka tylko 14 proc. Polaków (012 
proc. żydów, którym republika ukraińska za 
gwarantowała wszystkie prawa. W tym samym 
punkcie wystąpienie ludnoś:i m. Lwowa z dna 


13 listonzda 1918 r. nazwano r epomyślny m byn- 


sza 35. (el Fr 3344), 


R. 182. — ROK XXVIII. | Redakcya (tel, hr 189) i Administracya (tel, M J344): Kraków, ul. św. Krzyże 11. — Drukarnia ul. św. Toma 
Boa a Seemee a S R a r 


Z powołaniem się na układ, zawarty mię- 


od Brześcia, 


Przejęto depeszę z 
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esz terenu a nawet, jeżeli rozejm zostanie 4 pod 
pisany, należy bić się dalej aż do chwili, kiuly 
każdy oddział otrzyma rozkaz naczelnego do- 
(wództwa wojsk czerwonych zawwymania 0] e- 
racyi wojennych. 


LENIN O POKOJU Z POLSKĄ. 

Nauen. P. A. T. Wedle nadesziych tu infor- 
macyi, Lenin w przeniówieuiu swem oświadczył, 
że Rosya prawdopodobnie wbrew owemu pra- 
gnieniu pertraktowania z Polską komunistyczną 
będzie musiała zawrzeć pokój z obecnym rzą- 
dem polskim, Rosya — powieuziai Lomi — jest 
laboratoryum rewolucyi światowej i diaiego mu 
si unikać zarówno walki, jak i szybkiego, lecz 
nietrwałego zwycięstwa. 


PRASA ANGIELSKA © PERTRAKTACYACH 

Horsea. P. A. T. Gazety angiclskie piszą, że 
dzisiaj okaże się, jakie zamiary ma rząd rosyj- 
ski, bo dzisiaj mają się rozpocząć pertraktacya 
Resyi z Polską o zawieszenie brcai. Rząd sowie 
tów zaakceptował w dniu 24 lipca polską pro- 
pozycyę zawieszemia broni i peruraktacye odlo- 
żył o 6 dni, oczywiście tylko w tym celu, aby 
wykorzystując swoją przewage, walczyć zacię- 
cie dalej i posunąć wojska jak najbliżej War- 


1 dowództwo | szawy. Obecnie okaże się, czy rzeczywiście sv- 
s > Się o przewleczenie ro- |wiety pragną zaprzestania walki. albo czy be- 
awań rozejmowych do dnia 4 sierpnia, Czas | dą przewlekać portraktacye, ażeby sukces swój 
ten musi być wyzyskany do dalszego torsowa- | = 


lepiej wykorzystać. 


Prezydent ministrów do umzędaików pasiant. 


cye, nie może się więcej powtórzyć lekcewa- 
żenie tych obywateli, eo najwięcej opieki rzą- 
du potrzebują, ale często nie mogą się oni 
doprosić, bo przed nimi załatwia się sprawy. 
protegowanych. 

Każdy chłop, czy robońuik musi być tak w 
każdym urzędzie traktowany, by w jego świa- 
domości wyryło się na zawsze rrzeświaicze. 
nie, iż jest on prawym obywztciem państwa, 
aby przez to potęgowało się w nim uczucie 
miłości Rzeczypospolitej, której trwałość i byt 
na masach pracujących oprzeć się muszą. 

Funkcyonaryusze państwowi na całym ob 
szarze państwa muszą  Świević mssom przy- 
kładem, jak się dla dobr: onoinego pracuje 
i jak się debro państwowe szanuje. . 

Praca w urzędach musi być najwydatziejsza, 
wszystkie spruwy załatwiane być muszą jak 
najszybciej, przy wykonywanin vstuw urzęj- 
nik musi pamiętać, że jest uiciylko urzędni- 
kiem, ale także obywatelem państwa. Z urzę- 
du każdy obywatel powinioan wyni: ść wraże- 
nie, że aparat państwowy działa sprawnie, zde- 
cydowanie, szybko i po abywatclsku i że ka- 
żdy urzędnik dzierży wyscko sztandar dobra 
publicznego i godności swojego stany. 
| Praca w biurach musi się zaczynić i koś- 
czyć w ściśle oznaczonyca godzin:ch, iniere- 
senci nie mogą być trzymani po kuka godzin, 
a czasem i dni przed drzwiami urzędu, dlatc- 
go, że dany urzędnik w gadzinach biurowych 
nie urzęduje. Należy pamiętać zawszu, że 
urzędnik jest sługą państwa i społeczeństwa, 
Jest nim tak dobrze prezydent ministrów, jak 
każdy najniższy -funkcycnaryusz paksiwowy. 
Postępowanie  wszystkicu funkcyonaryuszy, 
państwowych z ebywatelami musi Lyć dosto- 
sowane do tej przeslanki, 

Każdy urzędnik musi czynem udowadniać. 
że dobra państwowego nikomu marnować, ani 
rczdrapywać mie woino. Znikuąć musi naty- 
miast szafowanie przez funkcyonarywezy do- 
Ę państwa. Duch demokiatyczny, jakiego 


wymaga nowoczesna Polska, musi się przeja- 
wiać w sposobie urzędowania, pilności, gorii- 
wości i sumienności urzędników. Dobro paii- 
stwa żąda, aby tym duchem przejął się caiy 
stan urzędniczy. 

Nie wątpię, że Panowie urzędnicy zastosu- 
ją się do tych wytycznych i przez odpowie- 
dnie postępowanie spotęgują w masach éwiz- 
domość, że Polska ludowa jest faktem, a nie 
Wskrzeszenie 


marzeniem. tej świadomości 


i wiary w masy jest kamieniem węcielnym 
trwałości, szczęcia, a zarazem rozwoju Rze- 
czypospolitej. 
Prez. ministrów Wincenty Witos w. r. 
Warszawa, 26 lipca 1920 r. 


item (1) polskich legionistów, którym w pomoce 
Polska wysłala swoja. armię. 

Punkt ezwarty omawia walkę między Pola- 
[kami a Ukraińcami. Polakom przyszła w pomoc 
koalicya. wysyłając gen. Haliera z arwa. która 
i wyparia Ukraińców z Galicyi wschodniej. 
| Weding punktu piątego Polacy okazali się 
„piezdolnymi (?) do wykonywania mandatu, na- 
danego tm nad wschodnia Galicyą w czerwcu 
11019 roku przez koalicyę, 

Pank: sqóriy wyró. 


de stwierdza, że wsrhos 


Str. 7. 


dzia ubzaińska repubiika ludowa nie zrzekła się 
prawa samostanowienia i swej państwowej $a- 
nio iziełności. 

Noia kończy się oświadczeniem, że w intere- 
sie pokoju światowego leży utrzymanie niezawi 
<boo"i państwowej zachodniej ukraińskiej repu- 
bini iadowej. 

Nota ta zastała przesłaną Radzie Najwyższej 
na rec Milleranda. 
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Koła palityezne wiedeńskie, zbliżone do Pe- 
torsznwycza, zamieszczają w ostatniej „Hro 
iamlzlsiej Dumce“ protest, w którym oświadcza- 
ją. że „anaman Fothura, który ważył się na od- 
dzife Polsce ukiaińskiej ziemi. mie posiada ta- 
dane lepiżymowaego prawa do wysięnowania 
w interesie wschodniej Ukrainy i pewa prowa- 
dzenia rakuwań w imieniu Ukraińców“. 

k * EJ 


Ukranskie biuro prasowe donesi z Londynu: 
Czlonek paramentu, pułkownik Wedgweod, na 
posiedzenia w gn. 14 b. m. wystosował pyłanie 
pul adresem rządu, czy delegaci Wschodniej Ga 
lisi na konferencyi w Londynie będą mianowa- 
ni vezez rząd polski czy ukraiński i wogóle czy 
+chednią Galicyę należy wważać za część skła 
-wa Polski. Bonar Law oświadczył w imienin 
in, że jego zdaniem. nie można dać odpowie 
cai na żadne z tych pytan. 

* w 


„Hromadzka Dumka“ z dn. 28 kpca b. r. po- 
daje dosłowny tekst noty, złożonej przez hr. 
Tyszkiewicza, przewodniczącego ukraińskiej de 
luracyi, przedstawiciełcin mocarstw ententy na 
kunferemevi w Spaa. W nocie główny nacisk | 
jest položeny na komteczność uznania niepodle= 
gici Ukrainy ze wzgiędów  «konamicznych. 
leży w imterosie mocarstw Zachodu, aby boga- 
ctwa ziemi ukraińskiej stały się dostępne dla 
ich handlu. tylko zaś rzad własny, będący w 
zwodzie z chlorem ukraińskim zdoła od niego 
wydobyć owe boractwa. Najlepszym przykia- | 
dom ntepmrodze: + pół miłronowej armii niemie | 
ckiej, która mie ziełała zapewnić sobie nawet 
siła ukron=k'ch zbiorów. Nota zaznacza, że u- | 
świadomie narodowe wśród idu ukraińskie- 
go jest barzo żywe. 


Ratusz poznański, 


Poznań, 29 lipca. 
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(Xuejdzieło vonrsunsu. — Przebudowy. — Gio- 
vann? de Quadro. — Niemieckie zmiany. — Czarno- 
żaite upodobanie. — Dodatki. — Wspaniałe sile— 
Niebo i ziel — Koncepty KRutsehmanna. — 
Ratusz snoluocznnv, — Ratuszowa piwnica). 


Poznań szczyci się póz oulniom najpiękniej- | 
szego w całej póinscnej Europie ratusza. Nawet 
zazdrośni Niemcy przyznają niechętnie, że obok 
Zygmuntowskiej wawelskiej kaplicy ratusz po-| 


zradski jest najdeskonalszym zabytkiem wło. | wych sklepików wyrzueść pazeciarnię i cukier-|do wiasłomości. Datki zaś w naturze zbierać 


skiego renesansu z tej strony Alp. Boskonałość 


salek wybudowana świeżo „złota sala“, jedynie 
nosową kasetonową, naśladowaną dobrze z po- 
wały domu 42 na starym rynku, usprawiedliwia 


ir i materyału w przepisaną formę od- 
działów zapasowych. | 


2. Jest tylko jedna Armia polska, w której: 


„ULJB NANYLEY™ s Cała Z Sorpa 1020 TOR, 


czerpane, z powodu wielkiego zapotrzebowania 
książek na kresy i do mzpitali. 


ogrom włożonych w nią wydatków. Ale i tak ; ochotnicy służą, bądź to przydzieteni do po-jtnicza Legia kobiet, Kraków, Grodzka 65. 


ta kapiąca od złota sala ani się umyla do rlzieł 
włoskiego mistrza. Najwspanialszem z nich — 
t.zw. „historyczna sala”, 
dwóch ilararh, które dzielą pokój na dwie od- 
rekne części. Połowa połuwiniowa sali błyszczy 
sklepicniem wyubrażającem potęgi nieba 
mi. Wbrew pogladom Kopernika ziemia jest tu 
uadal ośrodkiem całego świata. Jednym z jej 


szczególnych oddziałów, bądź bo w specyalnie 
'sformowanych kompaniach, batalionach, puł-; 


szczególnych osób lub haseł, lecz pod państwo-; 
wym sztandarem Orła Białego, dzierżonym, 


| społitej. 
| Tak pojmuję wojsko i służbę narodową i ta- 


ODZNAKI DLA OCHOTNIKÓW. D. O. G. 
w Krakowie komunikuje, że ochetnikem przy- 


opierająca silę na kach i t. p, a zatem nie pod, sztandarem po-|znano prawo orderu „Virtuti Mibitari" na tych 


samych warunkach, jak szeregowym armii sta- 
łej., Nadto nosić będzie każdy ochotnik odzna- 


zic- | przez Naczelnika Państwa i Rząd Rzeczypo” „kę w formie rozetki a barwach narodowych 


na lewej piersi i na lewej stronie czapki nad 
guzikiem. Ochotnicy zaś, którzy będą najmniej 


lirznych mieszkańców będzie naturalnie dofłany | kie pojęcie musi wejść w krew społeczeństwa |3 dni na froncie w bezpośrednim kontakcie 


czarny orzeł, podpisany nawet po niemiecku, 


choć nazwy innych zwierząt łacińskie. Północna | 


część sali ma drobniejsze, ale jeszcze staranniuj 
wykonane stiuki, uzmysławiające rozmaite pię- 
kne enoty bohaterów biblijnych, mitologicznych 
i rzymskich. Godną podziwu jest równicź sala 
sądowa. Malowidła ścienne przypominają tu 
szkołe Rafaela, z powały kokietują widza czte- 
ty powabne kobietki: Europa, Azya, Afryka i 
Ameryka, z boków pouczają poważne napisy 
łacińskie o obowiązkach sędziego, który powi- 
nien być nierzułvin nawet na wdzięki kabizce, 
na od strony wejścia, z pod zerabnego balinuki- 
mu patrzy ra zwiedzającego laskawie baroko- 
wy psg Stanisława Augusta. W stylu Quadry 
adnewiono też sale królewską. Przywrócono jej 
dawne wymiary, ale nie pozawieszano z powro- 
tem obrazów królewskien. Zato Kuts(hmaain ru- 
3zył kenceptem i zakończył każdy luk skienia 
nia herbem jednego z wielkich miast niemiec- 
kich, a towarzysz jego rzeźbiarz Giesecka, 0b- 
darzył cały sufit figurkami zwierząt do polowa- 
nia. dla uwieńczenia pamysłowości niemiackiej 
przyczepiając jeleniowi i daniclowi prawdziwe 
rogi. Dodainio wyróżnia się w tej zeszpezonej 
sali tylko staty kominek, przeniesiony tu ze zbu- 
rzonej Wagi. Napis jego: „Nie bój się nikego, 
prócz Boga“, musiał nieraz dodawać Poznań- 
ezykəm Gtuchy w rozmowie z rozpartym Qum- 


jnie za stułem wzurow.m włodarzem stole:zne-. 


go miasta — Oberbiirgermejstcem. 

Teraz nadeszła już pora usuwania stale i u- 
miejętnie wszystkich śladów, jakie raczył po sa 
kie zostawić dr. Wilms i jego poprzednicy. Ba- 
wna postać ratusza powraca powolutku i "hyba 
już niedługo badziemy musieli czekać na odra- 
panie czarnej barwy z zewnatrz i usunięcie z 
wewnatrz niemieckiech naddatków. Wtedy dc- 
piero przemówi całem swem pięknem kolumna- 
da frostenu, wtedy jazną piamą śmignie w nie- 
bo smukła wieża, radośniej zadzwonią z zeyaro- 
wej wieży ocheypłe stare uawony, może wysko- 
czą nawet, jak dawniej, w południe dwa pocie- 
szne kozły, by zacięty sioczyć bój ku radości 
wawiedzi, a i trzej bracia: Lech, Czech i Rus, 
w jednej wyrzeżbieni bryle na pamiątkę legen- 
farnego spotkania i umieszczeni w południowej 
stronie dachu, omyją swe twarze z niemia*ki-- 
go czernidia. Wartoby toż ze starych ratusze- 


nię niemiecką i bodaj, jak «a dobwych czasów, 


swą zawdzięcza duma Poznania przedewszyst- | przediwać tu, pod kolumnam:, sławne flaczki. 
kiem XVI wiekowi. W tym złotym okresie mą- Potem tradycyjnie szłobky się chętniej zalać war- 


dreści i piękna zmienia poznański ratusz grum- | 
townie swój wygiad zewnętrzny i z małej bido- 
wli o charakterze wczesno-gotyckim, zmiszczo- 
nej burzą i pożarem, staje się wsnaniatym gma- 
chem renesansowym, żywo przypominającym 
najpiekniejsze włoskie pure. Późnicjsze czasy 
nicjedna zmianą zapisały się w dziejach ratusza. 
Gwałtowna burza w 1720 r. zerwała całą wieżę, 
zniszczyła piękne ściany i dopiero Stanisław 
August zdołał przywrócić ratuszowi dawny wy 
glad, Pod obcemi rządami znów krzywda. się 
uziała ratuszowi, bo długi czas wprost nikt o! 
niego nie dbał, a kiedy nakoniee, z początkiem | 


dło do staraj ratuszowej piwnicy, gdyby w żęj 
gotyckich komnatach szynkował ziomek. Uby 
już jak najszybciej, w myśl jodnej z licznych 
wypsarych tam zachęt do piča, można było 


wychydić „duszkiem zdrowie na cześć spal- 
szceżonego cudnego rencsantowego ratusza. 


STEF, 


Razyradiczeńa kampetensyi, 


Rada Obrony Państwa osiesiła zaciag ocho- 
tniczy. Cały naród gotowy bronić swego Pań- 


IA 
THA 


inych erganirzcyi zawodowych, prawie ra tor- 
|mainy poBór. Ofarneść społerzeństwa dla za- 


{nie domaga sią ind wejski przymusowero po- 


„polskiego — bo tylko kamość i BEC 
wszystkich sił w Narodzie da nam moc mate- | 
jryalną, da niezmożony oręż w dłoń i ujawni | 
nierozpreszoną siłę ducha Narodu Polskiego ; 
pod hasłami: | 
Posłuch i karność wobec Rządu — 
Jeden czym społeczny — | 
Jedno Wojsko — 

Jeden Wódz Naczelny. 

Generalny Tuspektor J. Halier. 


kt k * 


Dnia 28 lipca cdbyłe się zebranie Komitetu | 
wykorawczego O. P. pod przewodnictwem gen. 
Symona. Ustalono ostatecznie ustrój Komitetu, i 
stosunek jego do władz wojskowych i stosu- | 
nek obu pełnomocników Komitetu Warszaw | 
skiego, rektora Estreichora na miasio Kraków 
ip. Tetmajera na obszar D. O. G. krakowskie- 
go do Komitetu O. P. w Krakowie, Wreszcie 
ustalono stosunek Inspektora armii do Ko- 
mitetu. 

Celem uruchomienia Komitetu, wybrano; 
przzydyum ściślejsze, w którego skład weszli 
JWW. PP.: Gen. Symon. szef sztabu Iwanow- 


4 


ski, pełnomocnik Komitetu warszawskiego j 
Włedzimierz Tetmajer, rektor Estre'cher. in-; 


|spoktor armii pułk. Szyszko-Bohusz, P. Kalten:, 
bachowa. przewodriczący sekcyi: prof. Piątkic- 
vicz, prof. Kutrzeba, p. Wodzinowski, 
Iskarhnik Dr Dwernieki i gen. sekretarz Dr 
W einer. 

Bezsośrednio z Komitetem warszawskim be-i 
dze się komunikowałt imieniem Komitetu kra-i 
kowskiego tylko p. Tetmajer. -Za jego posre- 
duietwem znosić się będa pomianowazi przez! 
Komitet warszawski komisarze powiatowi taki 
z Komitetem krakowskim, jak i z ua 

O zachowanie tero porządku uprasza się| 
wszystkich fmteresowanych, celom zapolieże- | 
mia. kilkudniowym wędrówkem pism nieraz na-, 
. giych. 

Następnie dr. Dwernicki przedstawił projekt 
arganizacyi skarbówości w Komitecie, Wazolsie 
datki w gotówce i w papierach wpływać dotąd | 
bedą do Komitetu przez Dra Dwernickiego 
(Zaklad kredytowy miciski, Kraków, Rynek | 
gł. 43) nab instytucye, które późciej peđa się | 


gen, 
j 


będzie Wydział gospodarezy Seko 
BI K. 6. P. (przew. p. Haller. Bæztowa 3). 
Następnie zdawali sprawę sekretarze po”! 
szczególnych sckcyi i wydziałów. Ze prawo- 
mdań tych wvrka, że w edniesteniu do inteli- 
gencyi zaciąg ochetriczy — i to na cały.m ob- 
szarze D. 0. G. krakowskiego — zawmiewił 
ię, dzięki meoralnamu wpływowi poszcsęgól- 


ciagu ochotiriczego jest wistłka, A 
łud wiejski jest albo w niektórych miojecowo- | 
ściach obałamucony, albo obojętny. Powszech: 


| 


boru, Praca rad uświaąađawmisniem ludzi jest, 


w pełnrm teku i jest nadzieją, że za kilka 


ZE : i z: AE Rn 1 « n 5 TAU o Dia . . . b . 
iaszego stulecia, pe wybudowaniu nowej części, stwa i swego bviu, staje do apalu. Ochotwkiqni sawet w najgorszych powiatach dojdzie do 


ratusza zabrano się do kosztownej odnowy i sta 
rego gmachn, wys'tono cały geniusz pruski, by 
narzntcić polskiemu zahytkowi przytłaczające 
cechy niemieckiego ducha. Jeśli mimo tych kul 
turałuvch fatszerstw zdołał ratusz zachować 
swój właściwy rencsansowy i polski charakter, 
zasingą to wyłacznie mistrzowskiewo talentu 
głównego budowniczego zamku i jego znak omi- 
rego twórcy Uiovanni'ego Baptisty de Quadro, 
przed którego twin pazurem musieli ustąpić 
częstokroć nawet pomysłowi nieinieccy restau- 
ratorzy. Mis wszystko naprawdę pięknem jest 
w riruszu to tylko, co odnowiono z należnym 
rzetzom gttystreznym szaennkiem, a mocno cu 
dasrnemi, cząsem wprost wstrętnemi są — do- 
datki niemieckie. Nie żałowali ich sobie troskii 
wi opiekunowie Poznania. Nasadzili białemu or- 
łowi na wieży wieżka eesarską koronę. a wła- 
snego olbrzymiego Adłera wymalował: pod wie 
14 cd strony północnej. Do niedawna jeszcze pa 
trzyły gronie na wschód z ratuszowej galerri 
ciry Wilhełma H, zastąpione już na szczęście 
żyvzliwie niegdyś uumiętemi inicvałami Stani- 
tawa Agusta. Z ratuszowej «icży "uśmiechają 
się wein? jeszcze cztery pery reku, pomysłu pre 
frsera Kautachmanna, zaopatrzone w nicztędne 
niemieckie oznaczenia. Wególe ten niemieski 
profesor miał dziwne upodebania. Wyczytał w 
k-ięgach. że peczykowoe zdobiły wschodni fron- 
ton ratusza rozmaite malatury, wysbrażające 
Blrny i eaoby z pisma św. i żywotów św. Tań- 
kkieh, które z czasem za panowania Stanisława 
Augusta zastępiewo wizerunkami królów pol-| 
skich. Natera:nie wypadało te wyblakłe rysy 
unieżn'uie zamalować | zastąpić nowemi portre- 
Huni © wielkiej gorkwwo. zmatast przywrócić 
butyniowi dawre owy n <biesłaą, walg, różo- 
wą i złetą, zasnerowal wieni artysta eate trzy 
piętra czarną trig i ba tem jednostajnem tle 
roro!ił dopiero żółte zygzaki. Głupstwo, że dzie 
ki temu pomysłowi stracił ratusz swój piekny | 
charakter i przybrał ohydnie ezarno-żółtą szatę, 
ule przynajmniej nie zostało śladu z dawnezo 
zi wnętrznego zdobnictwa, a nowe wykrętasy, 
gierntyczne portrety św. Piotra i Pawła, zbroje 
i szysznki, widerznie wydały sie borińtskioniu | 
etorie aż nadto pięknemi, I wewautrz ratusza | 


|Gkręsów Generalnych, 


staje coraz licziuej, bo każdy Polak, mający 
poczucie obowiazku wobec Narodu i Państwa, 
staje w szeregi Armii Narodowej. 

Pojęcie jednej i jednolitej Arm'i Narodowej 
musi też być jasne każdemu Pojakowi. Wsz.el- 
kie powiem niejasne tłómaczenia. polegające na 
przypuszczaniach formowania dziś jakiejś 060- 
bnej, «yadrębnionej Armii, są błędem, a kol- 
portowanie ich z jakimikolwiek komentarzami 
byłoby szkodłiwem szerzeniem niepoklju w na- 
szych stosunkach i burzeniem jednolitego fron- 

tu calego Narodu wobec zagrożowcgo bytu 
Ojczyzny. « 


Zadanie Generak.ego Inspektora A. O. pole--! 


ga na czuwaniu nad sprawnością zaciągu ocho- 
tuiczego, organizowaniu oddziałów w myś! za- 
sad, niżej wyinszczewych i wyszkoleniem oche- 
tnika w myśl nerm istniejących, lecz w tempie 
przyśpieszonem, z powodu ragłości petrzeby. 

Ząciąg ochotniczy opiera się na aparacie for- 
macyi zapasowych ich kadrach i orgawizacyi. 
W każdym Okręgu Generalnym, ustanowiony 
w porozumeniu z M. S. Wojsk. przezemsie, 
Inspektor Okręgowy Zaciggu ochstniczego ezu- 
wa, pod rozkazami dewódcy O. G., nad spra- 
wuością w przyjmowaniu ochotników. uznpeł- 
nieniem ith zaopatrzenia Środkami ofiarności 
społecznej. oraz nad wyszkoleniem ochotnikó+. 

O ie namłow  echotnika 
w formkcyach zapasowych, celem jak rajwię- 
kszej szybkości i sprawności zaciągu, D-twa 
po poronieniu się 
z gen. Insp, na wniosek inspektorów okręgo- 
wych A. O.. lub z własnej inicyatywy. wyzna- 
czać będą obozy wchotnisów, związane jednak 
organizacyjnie z ednośnemi wyznaczonemi for- 
macyami zapaROWYAi. 

Uhcze wniknąć fałszywych przypuszczeń, łą- 


nie pomieści się! 


najeżytego uświadomienia. i 
Wszystkie odneśne wnieski poszczegó!nych 
sokcyi i wydziałów uchwalono. 


 EPONIKA. 


KR 
Kraków, 1 s'erpuia. | 


PRZEGLĄD LEKARSKI GCHOTNIKÓW. | 
Komitet obr. państw. komunikuje: Gd ponie-' 
działkw, t. j 2 sierpnia b. r.. mają sie zełaszać ' 
ochuwnisy chcący wsląnić do Krakowskiego! 
uchot czego Oddziału obrony, w godzinach od ' 
2—1 i od 5--6 codziennie, z wyjątkiem nie- ` 
dziol, gdyż tylko w tych godzinach odbywać! 
się będzie przegląd lekarski. i 

Następujauce Stowarzyszenia zgłosiły swych 
członków, w wieku ponsd 42 lat, do K. 0. © 0..! 
tktórych czdonkowie jednak dotychczas riel 
zgłosili się do przeglądu kkarskiego: Btowa-! 
irzyszenie lakierników i pekostników, malurzy, 
pokojowy: h i szyłdowych, właśccieli kawiarń. Í 
gblacharzw, fotografów, rzeźbiarzy i pozłotni- 


l 


|ków. i:stalatorów gazowych. wadociąrowych i 


i elektr., szczotkurzy i powroźników, szklarzy,: 
zegamuistrzów, piekarzy. murarzy i ceeśli, in- 
troligatorów, kraweów, Ślusarzy. 

Wzywa się człosków tych Stowarzyszeń, by! 
(zgłosili się w najbliższych dniach w gimn. św. 
| Anny, plac na Gichlach, w godzinach od 12—1 
l ed 5—6. | 

PRZEGLĄD NAUCZYCIELI szkół nowszech- | 
| nych w Krakowie odbędzie się dnia 2 sierpnia, | 
4. j}. w poniedzialek. o godz. 9 rano w szkole 
XXIV im. Jana Kochanowsk'ego, przy ul. Lo- 
retańskiej 1. 16. ` 


Í 
j 


Przegląd członków Cechu malarzy pokożo- | 


zdania 


s 
| owi Nr. 


z nieprzyjacielem, będą nmosiś odznakę hosńro- 
wą w formie erzełka srebrnego, niesksydowa- 
nego, ta tle takiej samej. rozetki. 

BUFET ZOŁNIERSKI na dworcu kołej. osob., 
peron Nr. I, stojący pod kiorownictwem Biało- 


|go Krzyża, otwarty będzie dziś o godz. 10 rano. 


Panie, które objęły dyżury, winny stawić się 
do służby. Po legitymacye zgłaszać się w Uniw. 
Jagiell, sala Nr. 81. 

KOLONIA WAKACYSNA DLA UCZNIÓW 
BZKÓŁ ŚREDNICH. Wezoraj powróciła pier- 
wsza partva uczniów szkół średnich, wysłana 
przez krakowskie Tow. kolonii wakacyjnych 
na wywczasy do Poręby Wielkiej pod Mszaną 
Dolną. Dzisiaj (w niedziełę) o godz. 1.25 od- 
jożdża partya druga na miceiąc sierpiosń wy- 
brana, w liczbe 70 uczniów. 

W SPRAWIE DEPUTATÓW ROBOTNI- 


CZYCH. Magistrat wzywa właścicieli, wzglę- 
dnie Kierowsików zakładów przemysłowych 


i przedsiębiorstw, aby celem uzyskania przy- 
działu dedatkowych racyć żywności dla, robo- 
tników na miesiąc wrzesień, zgłosili 
wszelkie zmiany, jakie od ostatniego zgloszenia 
zaszły w ich personalu robotiiczym wskutek 
przybytku i ubytku, podając odnośnie do ka- 
¿dego nowopizyjętego lub ubvlego pracownika 
imię, nazwisko, zatrudnienie i adres mieszkania. 

Wykazy te, potwiordzone przez właściwego 
komisarza obwodowego i Kasę chorych. należy 
złożyć w wydziale HI e. magistratu (oficyny, 
I pietro, Nr. drzwi 28) w dniach od 1—4 sier- 
pnia. Późniejsze zgloszenia bezwarunkowo nie 
będą uwzględniane. 

Deputatv za. czerwiec zostaną wydmie 
z transnortów, mających nadejść w bieżącym 
tygodniu. 

ZMIANA LOKALU OKRĘGOWEGO BIURA 
CHIE:ROWEGO. Magistrat podaje do wiiwiomo- 
ści, że z dniem 1 sierpnia b. r. zostało przenie- 
sione okręgowe Bure chlehowe Nr. 5 z ulicy 
Radziwiłowskiej 4. 28 do łokału przy ul. Św. 
Jsna 1. 18, gdzie od togo dnia winti zgłaszać 
się interesamci. 


FODROŻENIE BILETÓW KOLEJOWYCH? 


PP. A. T. donosi: „Naród? dowiaduje się, że od 


dna 1 sierpnia ceny biletów *sobowych, oraz 
opłaty za pakumki poltmesione zostaną o 180%. 
PODWYŻSZENIE GEN NAFTY. Maretrat 
podaje do wiadomości, że od 15 lipca b. r. cena 
nafty sv handlu detalicznym. wynosi 5 mk. 801. 
za litr, a to wskutek pedwyżezomia cen hurto- 
wnych produktów naftewych o 125%. 
DRAMAT GÓRNIKÖW GLĄSKICH. W pin- 
tek i w sobotę, wśród yrzepełnianej mejskiem 


isali Toatru Powszechnego, odbyło się bezpłatne 


przedstawienie. Artyści Teatru Powszechnego 
ederrałi jeden akt „Kościuszki pod Racławica- 
mi', zaś umatorowie śląscy sztukę ukladu je- 
drego z nich p. t. „Strajk w Karwinie”, Sztuka 
ta, to dzieje własnych przeżyć autora-gárn ko, 
aresztowanogo w Pradze i skaznnego na śmierć 
przez cowicszenie. Glodzorcy. skuty, uciołeł je- 
'dnak przez okno z pociągu. będącego w bicyu, 
z pośród trzech żandarmów. (ciekł i Bóg go 
ocHliŁ I tak Bóg ocali całą Ślaska Zemie i cała 
Polske, byle tylko wszyscy Palacy byli toro 
co kohoter sztuki, że Ała Polski uko- 
Chanej wszystko należy poświęcić, sawct — 
waki martyjne. 

MAGISTRAT WZYWA sklepy rciomywc i kon- 
suny, aby zrealizowane górne kupony łepityma- 
84 na pobór margaryny złożyły we wdaści- 
wych biurach chobowych do dnia 4 sierpnia 
wiacznie, 

*WONFISKATY. Z powodu prowadzenia hardlu 
pokńnogo Urzad walki z diehra -skonliekowuł 
większe ilości rozmaitych wyrobów tvtoniowych 
Franciszsowi Dudzikowi, m, Turecka 24, Kirar- 
dowi Łońdzińskiemu, „Tózctn 21 1 Fryderykowi 
Szczygl takiemu, nl. Tarnowska. Nadto ekonfisko- 
wał Adeli Wachsmann, Paselska 9. pewną iłość 
masla, które — jak mtwierdzeno podzzas badania 
w pracowni chemicziej — zanieczyszczone było 
w wysokim stopniu góasieniezkami i robakami. 
Masło to, jako dla zdrowia szkodliwe. zniszczono, 
a snrawę oddano prokuratoryi. 

KRADZIEŻE, Koemisarrat polieyi w Podzórzu 
aresztował dwóch zneanvch apaszów: Romana Bil- 
ssiego (lat 24) i Wincentego Tomaszewskiego 
(lat 22), którzy ©nepdaj włamali się do domu 
przednogrzekoówego na cmentarzu żydowskim w 
Podgórzu i skradli przedinioty, służące do celów 
rytnalno-pogrzebowych, jakoto: sznury, ezarną 
płochtę i t. p, a oprów. tego skradli 65 litra 
geslozo szmalen stróżowi emcntarza. Bzkońłu wy- 
nosi 4000 mk. Ponadto opryszki ci sa podejrzani 
o kradzież skórek króliczych, wartości 2000 mk. 
z zamkniętej szopy Lippmanna w Podsórzn. — 
Arosztownno  28-lotnią Franciszkę Mazurkiewiez, 
służacą, za kradzież garderoby i gotówki, łącznej 
wartości 2000 mk., na szkodę swojej krewnej, Wi- 
ktorvi Mazurkiewicz z Marcypórebv. — W sklepie 
masarskim  Sataleckiecgo przy ul. Fioryańskiej 

` » j 
przytrzymano wczoraj 20-letnia Honoratę Kurz, 
alias Kurlat, w chwili. gdy „ózefie Zacharczik 
wyciągała z kieszeni portmonetke z kwotą 29% mk. 


u" 


Z Polski 1 ze śŚwłata. 
OBRONA WARSZAWY PRZED AEROPLA- 


czonych z pow*rzonem mi zadaniem, stwier-|wych i szyldowych w Krakowie odhędzie się NAMI BOLSZEWIKÓW. Dzienniki watszawskie 


dzam: o 

1. Żadnej formacyi ochotniczej poza apara- 
tem państwowej wojskowej orgauizacyi formo- 
wać nie wolno. Natomiast każdej organizacyi 


dnia 5 sierpnia b. r.. t. jj. we czwartek, o godz. 
7 wieczorem w Izbie rękodzielniczej (sa Ko-| 
i thowem). 

OCHOTNICZA LEGIA KOBIET W ERAKO- 


denoszą: Wobec możliwości pojawienia sę sa- 
molotów nieprzyjacielskich nad Warszawą w 
colu steroryzowania ludności i uszkodzenia 
mostów, dowództwo miasta wydało zarządze- 


rarodowej i społecznej wolno się zgłaszać, jako, WIE zwraca się z gorącą prośbą do właścicieli inia chrome. Baterye i karabiny maszynowe, 


takiej, w celu otrzymana pisemnego upowa- 
żuieria do mobiizewania orhetników 1 


księgami polskich w Krakowie i społeczeństwa 
gakoteż i szkoluemi) . 
Av, przybory it. p). 
króre dotrchczas rzyn- 


ustawione w odpowiednich miejscach, odpierać 


t ańfta- 0 zasdler ie Uninerzytetu żonierskiego ke ażka- będą ataki lotnicze. Ewentualne zbliżacie się 
Powe.eno zulie pa Tozmajte dodztki. z rzuty wania ich partrami de zapasowych Łatałienów mi (tak brlletrystyczneni. 
niszczęśliwe, które niocno zaszkodziły ret san | szwadr nów, batery’), wzgłęd ie ©rzanizewa- I pomocą naukowa fy-rzyrza 
eur] hamoni. Nawet największa „ebłuba re- nyc. chozów, aby miatwić Państwu =larpienie Wszystk e instytiere. 
kiuiraterów niemieckich, z czterech niewicikicz isil i włanie gotowy. h już i uporządzowa ych nie wspicraiy Uniwersytet żołuierski, 


samolotów nieprzyjacielskich będzie sygnalizo- 
wane gw zdom syren na pięciu wieżach straży 
ogniowej, które są młączone z dowództwem 


s} wy- miasta. Dowództwo miasta wzywa publiczność: 


Książki należy nadsyłać pod adresem: Ocho- 


NY. X 


do spokoju, a w razie ataku — do skrycia się, 


„|do bram. 


CENY JAZDY AEROPLANAML  „Kuryci, 
warszawski' podaje: W myśl rozparządzenią' 
Ministerstwa kolei i Towarzystwa żegiugi po-' 
wietrznej zatwierdzono następujące stawki ta-, 
ryfowe za przewóz ma linii powietrznej Warsza- 
wa—Paryż: Na linii Warszawa Paryż za prze- 
wóz pasażerów Z000 franków francuskich, za 
przewóz ładunku 20 franków za kg. Na linii 
Warszawa— Strassburg od  pasaścrów 1500 
franków franc, od ładunków 15 frarków. Na 
łmii Warezawa—-Praga czeska i odwrotnie pa- 
sażerowie 1000 franków, ładunki 10 franków 
za kg. 7 

POLSKA SŁUŻBA INFORMACYJNA NA 
ZACHODZIE. Z Warszawy donoszą: Redaktor 
„Journal de Pologne“, p. Robert Vaucher. po 
sześciotygodniowym pobycie we Franeyi, Wło- 
szech i Szwajcaryi, powrócił do Warszawy. 
Opowiada teraz w swojem piśmie o wręcz 
skandalicznym stanie polskiej służby informa- 
cyjnej na zachodzie. Caly świat interesuje sią 
teraz w najwyższym siopuu wypadkami na 
roncie pelsko-bołszewickim i sprawą polska, 
ale jest karmiony wyiącznie fałszami agencyi 
berlińskich i moskiewskich, szerzących wisdo- 
mości o „katastrofie” polskiej. Nigdy żadne 
sprosiowanie nie przychodziło z Warszawy, 
nigdy najmniejszy telegram, objaśniający isto. 
tną sytuacyę, nigdy żaden komentarz o rzeczy» 
wistem usposobieniu Polaków. x 

USTĄPIENIE PANI PADEREWSKITJ. 
Z Warszawy donoszą: Wczoraj na posiedzeniu 
komitetu główiewo Polskiego Towarzystwa 
Czerwonego Krzyża pani. Paderewska zgłosiła 
rezygnacyę swoją ze stanowska prezesa ko- 
mitetn, Rezygnacyę tę przyjęto i na prezesa 
komitetu Towarzystwa Czerwonego Krzyżu po- 
wołano jednogłośrie zen. Józefa Hallera. 

Z ZA BOLSZEWICKIEGO FRONTU. „Ka- 
ryer Warszawski” podaje: Bvły minister apro- 
wizacyi, który ostatnio zajmował stanowisko 
eenoralnego komisarza Wołynia i frontu podol- 
skiego, p. Antoni Minkiowiez, przedostał s'ą 
szczęśliwie z za frontu 1 bawi od tygodnia 
w Gdyni wraz z rodziną. 

POTIYORNE WIEŚCI, Ped takim tytułem 
nisze „Słowo Polskie“: Qd osób, które powró- 
ciły z ewaliuacyi z Krakowa, dochodzą wprost 

potworne wieści. Oto o pomieszczeniu ewa- 
kuowanych niema mowy. Natomiast wyzysk 
i paskarstwo święcą wprost orgie. Oto za prze- 
nocowanie w bramie kamienie na bestemie po- 
|bierają dozorcy po 100 marek. Jedna z pá. 
która wraz z dziećmi wróciła z Krakowa, zą- 
klinoła się, że gdyby wiedz'ała, że ją bolszewi- 
cy żywcem na stosie palić będą, nie ruszy sią 
ze Lwawa, bo nie chce patrzeć na tę martyro- 
logię uciekinierów. W jakiej sprzeczności zo- 
staje opowiadanie to z odezwą prezydyum m. 
Krakowa, podaną w poranoem „Słowie Pol”. 
A jednak dla takich drabów, którzy w yzyskują 
sytuwcyę nieszczęśliwych uciekin*erów, jest 
stryczek, choćby na latarni. Prezydyum m. Kra- 
kowa widee przysłużyłoby się Lavowowi, gdy 
by chcialo ścigać tych wsiretnych paskarzy 
i wyzyskiwaczy. $ 

ZA 120.000 MK. SFAŁSZOWANEGO KA- 
KAD, Z Ludina donoszą: W dniu 19 b. m. pro- 
kuraterya aresztowała tu i esadziła w wieriemid 
na „Zamku* dwóch dsstawców wejskowy ch: 
Wahrhafia i Bursztyma, którzy dostarczyki dla 
wojska kakao sfałszowane na sumę 1,400 090 
marok. Kakao sfałszowazo za pomocą p'asku, 
skrobi i wody. 


Zawiadordarda 1 komunikaty, 


Z GPERY. Cykl przedstawień operowych koń. 
czy się „Strasznpm Dworem“ Moniuszki, jako nak 
godniejszą i w danej chwil najodpowiedniejszą 
operą polską. „Krakowskie Tow. Operowe*, wier-' 
ma swej idei, pediawszy się, aczkołwick wśród 
bardzo niesvczyjających warunków, urządzenia 
obecnego letniego sezonu operowego, podnosi 
z uznaniem życałiwość Prezydyrm miasta i Dy- 
zckcyi Teatru Powszechnego, dzięki którym czrn= 
niem, w harmowutjnem z nimi współdziałaniu, 
zdsłało przezwyciężyć tri i i dać: pablicz- 
ROŚCI nasze] upragnieną strawę operową w formie 
możliwie jak najbardziej artystycznej. Podzięk: 
z jaką z wieln stron spotkało sie „Tow. w 
za trud poniesiony i wyrazy dodatniej 
jaką drrzyli pracę Towarzystwa najpowaeźniejsi, « 
przedmiotowo usposobieni sprawozdawcy maużycz- 
ni, pozwala Towarzystwu wierzyć, że zadanie wne 
spoźniłe należycie i każą mu wytrwać w działal 
ności, owianej jak najlepszymi, a egpistycznego 
podkładu pozbawionymi zamiarami. 2139 

Z MIEJSKIEGO TEATRU IM. JULIUSZA SLO- 
WAGKIEGO. Letni sezon  aperowo-oporetkowy. 
w tentrze im. Julinsza Słowackiego zamknie we 
wtorck dmia 3 b. m. wielki koncert Adama Di 
dura z udziałem najwybiiniejszych naszych ar; 
tystów, a mianowicie: pp. Ewy Bandrowskiej, He- 
leny Łowezyńskiej, Franciszka Freszła i Bolesłaż 
wa Walłek-Walewskiemo. Znakomity nasz śGpie- 
wak, Adam Didur, odśpiewa szereg pieśni, oruę 
sławne arye operowe z oper: Robert Dyabeł. Mrr- 
ta, Salwator Reza, Don Juan i Straszny Dwór. 
Współdziałający zaś artyści, obok pieśni, wybrali 
na program najefektownieisze arge z oper: Toska, 
Pajace, Lakme i Verbum Nobile. — Bilety na ten 
wspaniały, wyjątkowy koncert sprzedsje już kisa 
dzienna teatru miejskiego. 2104 


BRYLANTY, PERŁY, PLATYNĘ, złoto, 
srebro, zegary, zegarki, biżuteryę nową i anty- 
cmg, oraz zęby sztuczae, nawet połamaue, 
kupuje po najwyższych cenach 

Józef Cyankiewicz, chrześcijański 
Zakład zegarmistrz.-jubilerski, Kraków, Sław- 
kowska 1. 1602 


REPERTUAR KIN KRAKOWSKICH znaj. 
duje się na ostatuiej stronie. 21408 


Z teatrów krakowskich, 


Z TEATRU POWSZECHNEGO | komuniki:;ą: 
Dziś niezawodzacu nigdy „Tajemniczy Dżems* 
z dyr. Jarnińskim w świetnej roli aresztanta Dicka, 
Jutro wyborny „Dom warvatów“, we wtorek zaś, 
po powrocie z tcatru im. J. Słowackiego, pierws-8 
po miesięcznej przerwie przedstawienie opertku- 
we, mianowicie przehiekna operetka Iooncavu a 
„Królowa róż“. która w tcutrze im. J. Słowackireo 


MSZE. ia okręgu. Gubernato- 
Y bardzo gorącem i serdecznem spotkala się przy- nego miasta Warszawy i okręgu 


k? tiom ł l 
Ea TEATRU IM. J. SŁOWACKIEGO koni- | 
keja: Dzis końezy sezon | tmi w śe uib dig 
wirkiego zespół operctkówy A e E 
S e a a rd» AEA 
róż", pozem operetka przenosi sio swego bie; 
lata a M Raj kicj, gdzie TCZpOCZZ | „zakk | 
przedstawień sierpniowych w naiolższy rek. 
Tównioż „Królowa TÓż'*. : 
Letni sezen operowy kończy i, iii: Pia 
ostatnie pizedstawienia operowe: dziś p ASD 
i jutro wieczorem. Grany będzie niem łu 
| 


się jutro. Pwa) 


Straszny dwór“ Moninszki W roven „i 
+ SIPASZN) Mon we jg śś 
W noniedziałok pożegna się t S waż. , 
zi sok i artrsta-8 - P- 
raluwską wysoko eenlony FS WE 
Tarnawski. który opuszcza pasie. Ro i prze 
| s z ZIC 4 
Sie ną stałe do opery POZDAJBRI(J. . 
Z TEATRU „NOWOŚCI* komuniknia: poda 
lowr“, nadzwyczaj mełodyjna operetka PE 
wsatawiona F dzie po Taz u zek | pei 
4 Sierpnia, Bardzo wosołe libretto, A ge 
U ye taneczne, oraz. wielki balet UA ki 
udtańszony przez N. NadGieżdinę i Z. K z. e 
czynią sje do dlugotrwałezo porong p po 
retki, która w Wiedniu grana była w toa zę ga, 
ra Śtranan* 300 razy 2 rzędu. Biłntv nabywać juź 
MOŻNA w Rudnickiego, Linia A-B 44. 


„Noc ba- 


Rerertnar tawn "10. IB. 4. Siwwaoki880. 
ag ct a LJ -y ie l 4 fu. 
Niedzieła 1 sierpnia: Po poł. „Straszny dwór“; 

w nrzotem „Królowa róż“. 

r -adega terii powszycErize0. 

i + rę i 3 s È «4 

Niedzicla 1 sierpnia: „Tajemniczy Dżems*. 

Rezcziaer „Bozzieie, Y 

Niedzieła 1 sierpnia: . Kochankowie”. 


Repertużr teatru „Nowośeł". | 
Niedziela 1 sierpnia: Po poł. „Sybilla“; wieczo- 
tem „Muzykanci wiejscy. 
kd e zo ZOAOOK Z OAOÓA, 


nR M tów 


Adnarcie sinych ataków. 


Warszawa, P. A. T. Komunikat sztabu gen. 
wcjisk polskich z dnia 31 lipea p. r. 


do Tykocina sytracya bez zmiany. 


O Tykocina wzdłaż Narwi do Qrianki oddzia | 


nn Nr 


„KEUE PAARID? s awk Z Siorpnia 1920 roku, 


| Na Spiszu Jurków, Ła 


rem ma zostać generał Lalinik. | 


WRĘCZENIE SZTANDARU. 


je: Wczoraj o godz. 12 w południe na placu 
przy ul. Nowowiejskiej odbylo się uroczyste 


iwręczenie sztnadaru odjeżdżającemu na front 
(205 pulkowi armii ochotniczej, W zastępstwie 


wanerala Hallera sztandar wrączył pulkownik, 
generał Łatinik. 
OCHOTNICY LUBELSCY. 

Lublin. P. A. T. Dzisiaj z Lublina wyruszył 
Łatalion piechoty, %żegnany owacyjnie przez 
ludność. Większość żołnierzy stanowili ocho- 
tnicy. 


Ententa przygotowuje pomoc, Polsce, 


Nauen, P. A. T. Ag. Radio. Prasa berlińska | Bogumin 


przynosi doniesienie dzienników paryskich, w2- 
dług których enienta przygotowuje wydatną 
pomoc miłiiarną dla Polski, 


O przymisowy pobór. 

Warszawa, P. A. T. Prezydyum Rady mi. 
nistrów komunikuje: U pana prezydenta mi- 
nistrów zjawili się wczoraj na audyencyi de- 
pmtowani włościan z Grójeckiego i wręczyli 
memorvał, podkreślając szczególnie potrzebę 
powolania pod broń mężczyzn do lat 40. Me- 
morvał opiewa: 1) zebrani w dniu 29 lipca de- 
legaci 50 Kółek rolniczych okręgu Grójeckie- 
go, chcąc przyjść z pomocą zagrożonej ojezy- 
Źnie, v%ywają rząd de powołania pod broń 
wszystkich bez wyjątku obywateli do lat 40; 
2) oświadczają, że w chwili decydującej sta- 
ną do wałki; 3) postanowiń urządzić w każdej 
wsi straże obywatelskie, celem utrzymania 
wśród ludności lađu i spokoju; 4) uchwalili 


i i zyjé i slczących za oj- 
manżiw naka zdłuż Pisny, Narwi przyjść z pomocą rodzinom w y 
Od granicy niemieckiej, w , eneo SPARE cyę rmt 


czyć powyższe uchwały, jako wyraz opinii 


siasze zasiłane przez pierwsze formacye Ocho» i woli włościan. 


tnicze, odparły silne ataki nieprzyjacielskie, za- 
dijos bolszewikom wadzwyczaj ciężkie straty. 
Na jednym tylko odcinku pod Topieteem odpar- 
ly nieprzyjacie] pozostawił w naszem ręku 11 
karabinów maszynowych i 580 trupów na 


Podział Sląska Gioszyńakiega. 


Cieszyn. (Telefonem). Bliższe szczegóły roz- 


jstrzygnięcia paryskiego wykazują, że jest ono 


i Bi jjes iej ą uż przedstawio- 
5d ini ej Biatystok— | jeszcze bardziej krzywdzące, niż p 
R uw H Todżmi acz oaz |no pierwotnie. Przyszła linia graniczna wcale 


Lubina rzeki Nurka i Żerezyc. 
W rejonie Brześcia sytuacya bez zmiany. 
Na Słochodzie drobne utarczki. 

Wałki w rejonie Bredów rozwijają się dła nas 

Pomyślsie, Szczegółów brak. i R. 

Na Serecje nieprzyjaciel w dniu dzisiejszym | 

Biaków pie pozawiał. i A 
Naezelne dowództwo wojsk polskich aatakm 

Bt lerainega. - SC 
Lwów. P. A. T. Komunikat oddziału drugiego 

informacyjnego D. O. G.: ) » 

Kawalerya boiszewicka, pobita w okolicy’: 

Toporowa, cəfa się, ścigana przez nasze Od- 

działy, 

Nad środkowym i dolnym Seretem nie było 

zaczniejszych walk. J 
W rejonie wejsk ukraińskich grupy nieprzy- 

łacielgkie u przejścia Dolnego Seretu w ogniu 

Rrtyleryi i karabinów maszynowych załama- 
sie, i 
Komunikat wieczorny: Sytuacya bez zmiany. 


świ mhin Rozwaduweki 0 setan, 


Warszawa. (Telefonem). Szef sztabu genetat- 
ReZo gen. Rozwadowski przyjął dziś przed 
st 
czelnegn dowództwa na obecną sytuscpę wo- 
F A Zwycięstwo czerwonej armii byłoby nie- 
y 
stwem Niemiec, byłoby wymazaniem Polski i 
Przekrośleniem traktatu wersalskiego i stworzy 
łoby nowy stan rzeczy w Europie. Nie wchodząc 
W przyczynę chwilowego położenia na froucłe, 
stwierdzą gen. Rozwariowski, że wojska :iasze 
dólkcnały endu. Kresy były w naszych rękach 

sestety, amra nasza poparcia w narodzie nie 
Wila, Cieazymny się ze zwycięstwa, ale ari 1a- 
TÓJ, ni społeczeństwo nie doceniają wartości 
OSstagniotego sukcesu. Należy pamietać o tem, 
te Polska zredukowana na wschodzie, każdej 
SPO azażcna jest na niebezpieczeństwo, tak 
że strony Moskwy, jak i Niemiec. Byłaby pań- 
Stwem zależnen od sąsiadów. Nieprzyjaciel za 
Nany zdobyczami na Denikinie i Judeuiczu, 
Przygotowany doskonale pod względem techni- 
ivm, Hezebme wyzrskał chwilowa przewagę. 
s NB Się nam jednak sytuacyę opanować tik, 
nit: tdziemy mogli przeciwstawić się naporowi 

Vrzyjaciela, który jeszcze przed podpisaniem 
roju pragnie dotrzeć do linii Bugu. s 
"FO dalszą walka jest konieczna, będzie to wal 
sę 4 Boże: albo my, albo omi! Ze społsczeń: | 
rj, zly wydobyć jak najwięcej woń zwy- | 
RA wa, hartm i wytrwałości. a to tem bardziej, 
e Jak tego dowodzą liezne oznaki, siła przewa- 
M. Lie jest tak grożna, jak się może wydawać. 
= Wojsk koalicyjnych nie potrzebujemy, ma- 
mię dosć su własnych, należy je tylko urucha- 
to 1 należycie w chwili stanowczej użyć, Do 
wiejące cała prasa może się przyczynić w 
zwy "m stopniu i dlatego generał Rozwadowski 
De rg się do przedstawicieli prasy z apelem o 
"oparcie į o współpracę. 


Gen. Latini gubernatorem Warszawy. 


p arszawa, (Telefonem). Dzisiejszy „Kuryer 
byś ny“ donosi, że w najbliższych dnach ma | 
-< utworzone stanowisko grbermitora wojen- 


eszeze ograniczona 
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| źnię, Głodówkę, Sucką Górę. 


nie trzyma się Olzy, lecz edbiega na wschód 
na niekorzyść naszą. Wcdług „Dziennika 
Cieszy.ń.s.k.ie.g.o' tylke następujące gmi- 
ny pozostają w powiatach frysztackim i cie- 
szyńskim po stronie polskiej: 

w powiecie frysztackim: Dołne Marklo- 
wice, Zebrzydowice, Kończyce Wiełkie i Małe 
i Kaczyce; 

w powiecie ceieszyńskiin: wschodnia 
część miasta Cieszyna, Pogwizdów, Hażłach, 
Zamarsk, Pastwiska, Gumma, Mnisztwo, Bo- 
brek, Ogrodzona, Krasna, Dzięgielów, Puń- 
ców, Kojkowice, Leszna Górna i Błogociee 
(irzysiólek Sibiey), a następnie Istebna, Ko 
wieków i Jaworzynka. 

Trzy estataie gminy a3 bez żadnej łączno- 
ści z resztą kraju. Dostęp mają jedynie du 
Milówki w Małopolsce lub bardzo utrudnio- 
ny do Wisły na Śląsku. s 


Obsadzenie Sląska Bieszyńs'iena. 


Cieszyn. P. A. T. Popoludniu odbyła się kon. 
ferencya komisyi międzynarodowej z delegata- 
mi rządu polskiego i czeskiego. Na konferetcy 
ustanowiono dwie komisye, a mianowicie pierw 
szą dla uregutowacia administracyi, (ze strony 


awieieli prasy i przedstawił zapatrywania na- polskiej wchodzą w jej skład: prefekt Żura w- 


ski, dr Dąbrowski i starosta Schalse ha) 
oraz drugą komisyę polsko-czeską dla umożžłi- 


ko zwycięstwem sowietów, ale także zwycię- | wienia powrotu uchodźców. W skład tej komi- 


syi wchodzą z polskiej strony: sędzia Hanz el 
i sekretarz zawodowy Felner. Obsadzenie 
Śląska ma się odbyć w dwóch etapach. Pierw. 
szą część obsadzą Czesi względnie Polacy dnia 
6 sierpnia. Czesi mają zająć w powiecie fryszta. 
«kim obszar przyznany im po Olzę, a w powle- 
cie jabłenkowskim obszar od gran'cy stowackiej 
po miasto Jabłonków włącznie. Polacy w tvm 
dniu mają obsadzić powiat bielski po Wisłę. 
Obsadzorie reszty terenu nastapi w parę dnł 
później, prawdopodobnie dnia 9 sierpnia b. r. 
Oprócz tego mają się zejść dwie kom!sye, zło- 
żone z oficerów polskich i ezeskich ped prze- 
wodnictwem oficerów alianckich, którzy mają 
wyznaczyć prowizoryczne granice między Pol- 
ską a Czechosłowacvą. Granice stałe wyznaczy 
później komisya dyłimitacyjna. 


Urzędowe tlaniesienie w sprawie 
ks. bieszyńskieno, Spiszu i Orawy. 


Warszawa. P. A. T. Wydział prasowy Mini- 
sterstwa spraw zagranicznych komurikuje: 
Dnia 30 lipea wieczorem otrzymało Minister- 
stwo spraw zagranicznych zawiadomienie z Pa- 
ryża o decyzyi w sprawie Cieszyńskiego, Spi- 
sza i Orawy następującej treści: 

„Dnia 28 lipca Rada ambasadorów zakomu- 


| 
Warszawa. P. A. T. „Kuryer Polski“ poda- | 


H 


pszanke, Kaćmin, Nie- 
dzice, 


Czesi obowiązują się dostarczać węgla z ko- 
pami, położonych w przyznanej im części Cie- 


szyńskiego, ilości niemniejszej, miź ilość dostar- 


czona terytoryom obecnie polskim w roku 1913, 
Polska sprzedaje Czechom, w miarę możności, 
równoważnik nafty. Czesi obowiązani zostają 
do czynienia ułatwień w transycis kciejowem, 
specyalnie Bogumin—Piotrowice, oraz w dostę- 
pie do dworca w Cieszynie. Termin opcyi do 6 
miesięcy. Obsadzenie Przyząanych terytoryów 
w ciągu 15 dni po podpisaniu traktatu. O zabez- 
pieczeniu muiejszości narodowej w traktacie 
uiema wzmianki“, 
Cyfry, odnoszące 

podziału, zawiera poni 
Tabela terenów, 


się do- przeprowadzenia 
zsz& tablica. 
przeznaczonych 


Czechosłowacyi. 


Okreg Obszar w klm. Ludn, Polacy Czesi Niemey belski, który domagał się, aby m senacie za. | 
i” Sa, NZ: siadał przynajmniej jeden Polsk, któryby mógł 

Frysztat 1689 76580 GLDI0 118% Bos lè Oni interesów ludności polskiej, RE 
EAEE 474.9 OS EAO 80498 1) "pay | ovanych w traktacie pokojowym. W kgjen 
Cieszyn 2484 45.136 31.982 4.942 6.927 |ZAZNaczył p. Grobclski, że konstytucya, która 
E E E RODZA KE 
Tabela terenów przyznanych Polsce, a 5 ok" = Eoy beda U 
Bielsk 768.1 101.403 66.148 799 22.775 | 19] zawsze występowali. Przywódca niezawi- 
Cieszyn 100.8 26.675 16.050 1091 9.406 |Stych socyalistów Rahn, który chwilowo ob- 
wo m, Ee Bay 4.950 18 12 | jat przewodnictwo, dopuścił się niesłychanega 
Baca 10028 noo Raj 156, 49 zy | Nietaktu, zrzucając ze stołu prczydyslnego 
(Uwaga: Spis ludności według spisu z r. 1910). |77!"< Z wnioskiem polskim. Wywołało to 


Wójtowie śląscy adwołują się do 
Ligi naredów. 


Cieszyn. (Telefonem). Wójtowie i członko: 
wie Rad gminnych na Śląsku Cieszyńskim 
wnieśli do Ligi Narodów protest przeciw po- 
twornemu rozstrzygnięciu pawyskiemu w spra- 
wie cieszyńskiej, Rozstrzygnięcie to, zadając 
gwałt uczuciom narodowym ludności polskiej, 
rzuca ją w objęcia bolszewizmu. Już górmicy 
zaglębia węglowego i robotnicy metalurgicz- 
nych zakładów grożą powołaniem do życia 
sowietów i stworzeniem w ten sposób nowego 
ogniska komunizmu w środkowej Europie. Tyl- 
ko plebiscyt może i powiuien rozstrzygnąć 
o Śląsku. Ale może to być plebiscyt sprawie- 
dłiwy, a mie taki, jak przygotowywali go Cze- 
si przy pomocy terroru į masowego wysicdla- 
nia ludności polskiej. 

„Dzisiaj, gdy postanowienie Rady ambasa 
dorów w Paryżu zadaje gwałt prawu stano- 
wienia narodów o swoich losach, gdy około 
170.000 Polaków niesłusznie oddano pod cze- 
skie rządy, my, prawowici wójtowie i czlonko- 
wie polskich Rad gminnych zwracamy się do 
Ligi Narodów, ufni, że ten Najwyższy Miedzy- 
narodowy Trybunał nie pozwoli na naszą 
krzywdę i zarządzi uregulowanie sprawy śłą- 
skiej w drodze sprawicdliwogo plebiscytu, któ- 
ry umożliwi ludności polskiej i czeskiej Ślą- 
ską Cieszyńskiego swobodne _ wypowiedzenie 
swej woli. — 

„Tylko słuszny i sprawiedliwy plebiscyt 
mógiby okrefić granice między Polską a Cze- 
chosłewacya na Śląsku, a zarazem pozwolić 
na zgodne współżycie i na owocną współpra- 
eę oba narodów, przez co pokój w środkowej 
Europie byłby w przyszłeści zapewniony”, 


Benesz o sporze czesko-polski, 


Paryż. P. A. T. Ag. Havasa. Omawiając spra- 
wę sporu o Cieszyn, „Journal des Debats“ cy- 
tuje oświadczenie Benesza, który wyraził wiel- 
ką radość z powcdu zakończenia sporu bardzo 
przykrego oraz żal, że dwa sicatrzane narocy, 


paee tyle interesów wspólnych i które winny 


być zawsze gotowe do współpracy w ścisłym 
awiązku z mocarstwami sprzymierzozcmi w Czia 
la pokojowym orgamtkacyi Eusopy centralnej, 


wspierały sę w uporze naprawdę niebezpiecz. | 


nym. Benesz jest pełen nadziei, iż uchwała kon 


ferencyi położy kres nieporozumieniom wzaje- | 
ską a |jowej w Paryżu. 


mreym. Wyjaśnione stosunki między Pol 
Czechosłowacyą dopomogą obu pawstwom do 
zajęcia się pracą twórczą oraz do ukończenia 
dzieła organizacyi i konsoliducyi wewnętrznej. 
Minister żaluje, iż nie zachowano w zupełności 


hkrzegamń przyznał Pałsce, jako temu państwu, 
które jest najbardziej w tej sprawie zaintere- 
sowane. Zrzeczenio się zresztą małego skraw- 
ka ziemi po prawej stronie Wisły jest dla Niem- 
ców dużo mniejszą ofiarą, niż byłaby dla Poł. 
ski utrata bogatych i żyznych ziem, które po- 
winny być przyznane Polsca. 


Konstytucya gdańska. 

Gdańsk. P. A. T. Ostatnie posiedzenie kon- 
stytuanty gdańskiej udowodniło, że w akcyi 
przeciw Polakom zgodne są wszystkie stron- 
nietwa konstytuanty gdańskiej, począwszy od 
najskrajniejszej prawicy aż do najskrajniejszej 
jlewiey. Wszystkie wnioski połskie, zgłoszone 
na ostatniem posiedzeniu, odrzucono. Pod ko- 
niec posiedzenia zabrał głos nos. inżynier Gro- 


wśród Polaków orromne oburzenie. Posłowie 
polscy zaprotestowali bardzo silnie przeciwko 
tego rodzaju postępowaniu. 


Demtenstracye przeciw Polaksm 
w Gdańsku. 


Gdańsk, P. A. T. Demonstracye przeciw 
drożężnie i podatkom, które przeciągnęły się 
do późnej nocy, pod wpływem niemieckiej agi- 
tacyi nacyonalistycznej skierowały się ostate- 
czńie przeciw Polakom. Tłum,  podjudzony 
przez agitatorów, urządził najpierw burzliwą 
demonstracyę przed gmachem polskiej dyrek- 
cyi kolejowej, poczem ndał się na uł, Rennen- 
stiit, gdzie znajduje się część biura polskie- 
go przedstawicielstwa w Gdańsku. Tłum wtar- 
guu do gmachu i zdemolował częściowo we- 
wnęirzna urządzenia biurowe. Następnie tłum 
ruszył na dworzec kołcjowy i zniszczył znaj- 
dującą się tam polską stacyę zborną, przy- 
czem pobit ciężko kilku polskich żołnierzy, peł- 
niących służbę. W nocy urządzono rzekomo 
z polecenia utworzonej jakoby przed trzema 
dniami w €dafńsku organizacyi komunistycz- 
nej rewizye w prywatnych mieszkaniach ofi 
corów polskich, zabierając im broń, a w kib 
ku wypadkach pieniadze, 


. [| LA 
Przyznanie Polsre praw do ndezkodowanń 
ed Kiemieg i Austryi, 

Warszawa. P. A, T. Główny urząd likwidm 
cyjny komunikuje: Art. X. układu w sprzwie po 
działu odszkodowań, podpisany w dniu 16 lipca 
b. r. w Spaa ma brzmienie następujące: 

Prawa do wynagrodzenia strat 


dzą zawanawane, stoswnie do art. 116 traktata 
wemalskiego i art. 87 traktatu w St. Germam 
Sumy, które Polska winna zapisać na dobro 
Niemiec i Austryi w wykonaniu art. 245 trakta- 
tu we'salskiego i art, 189 traktatu w St. Ger- 
main będą zapisane prowizorycznie na rachu- 
nek tymczasowy, który będzie procentowany 
według stopy 5 proc. Gł sta rocznie. Artyku 
powyższy jest pierwszem oficyalnem potwien 
jdzeniem praw Polski do odszkodowań zawaro- 
j wanych traktatem wersalskim i w St. Germain. 
Docyzya ta państw sprzymierzonych została 
spowodowana staraniem rządu polskiego o uzna 
nie polskich praw pelnych do odszkodowań. 7a- 
początkowanem już w czasie konřerenevi poko- 


Przeciw wybrykom aniiżydawskim, 


Warszawa, P, A. T. Ministerstwo spraw woj- 


i skowyt komunikuje: r6dz TOY 
granie historycznych Czechosłowacyi, przekona. | S509 ch komunikuje: Do dowództw okrero 


kraj uzyska spokój zupełny. Prócz tego Bencsz 
oświadczył, że stosunki między Polską i Cze- 
chosłowacyą będą zawsze zależały od ułożenia 
się stosunków poisko-rosyjskich. Zgoda z Pol- 
ską nie wpłynie bynajmniej na znfianę kierun- 
ku obecnej polityki czeskiej, a nawet wzmocni 
porozumienie z Jugosławią i Rumunią. Jeżeh 
wziąć pod uwagą trudności wewnętrzne i wy- 
tworzone w niektórych państwach Europy cen. 
txalnej i wschodniej przez wypadki w Rosyi, 
jasnem się stanie, aby pilnie ukończono sprawę 
sporu polsko-czeskiego, Którego rozstrzygnięcie 
będzie zbawiennem przedewszystkiem dla obu 
państw, a następnie dla pokoju europejskiego. 


Polska otrzyma skrawek Mazurów. 


Kwidzyń, P. A. T. Przedwczoraj zjawili się 
u ekse. Baumonta przedstawiciele niemieckie- 
vo Związku dla opieki nad groblami prawego 
brzegu Wisły.  Oświadczyli, że niemożliwem 
jjest przyznanie jakiegokolwiek pasa ziemi po 


nikowała decyzyę w sprawie gracie puisko-cze- prawej stronie Wisły DE a Pie wa 
skich, eznaczając granicę bieżącą wzdłuż gra- konieczność skupienia T) nA ja + mok. 
nie zachodnich gmin Zebrzydowice, -Maie Koń- nad. zabezpieczeniem całej E y =: j y 
czyce, Kaczyce, przecjnając Cieszyn do mostu skiej „przed ewentualnym b eai > e a 
na Sibicy, stąd po naszej stronie gminy Pun- wiedzi zaznaezył Baumon 

ców, Dzięgielów, Leszna Górna, Ustroń, Wista, 


Istebna, Jaworzynka, 


Na Orawie granica idzie, zostawiając po na-|wą życia gospodarczego. Dlatego traktat wer- oficerów zaś, to! 


Prus Wschodnich drugorzędne znaczenie, gdy 
dla Polaków posiadaniae Wisły jest podsta- 


szej stronie Szakmizły, Wielką Lipowicę, Chy-|salski zapewnił Niemcom w Prusach wschod- 


samecagd 


nich dostęp do Wisły, zaś kentrolę nad obu 


ów ciężarowych 


: a Ą ro LA raz 
lny jest jednak, iż wzamian za to poświęcenie | "Ich rozesłano następujący rozkaz: Powtarza, | 


jco się ckscosy antyżydowskie na kolejach r 
dworczch jezybierają corar większe rozmiary, 
u dowodzą braku poczucia honorowego i szko- 
dzą naszej polityce zagranicznej w obecnej 
ehwili. Fakty te bowiem ogłaszane w prasie za- 
granicznej są zazwyczaj przesadzone i śeiągają 
na nas zarzuty tyranii, barbarzyństwa i braku 
cywilzącyi. Raz wreszcie musimy z tem skoń- 
czyć. 


Niech wydadzą dowódcy rozkaz do wWszysl- | 


kich sobie poddanych odd 
żelnierzy i oficerów, że należy stanowczo skoń- 
czyć z mającemi jeszcze ciągle miejsce eksccsu. 
mi antyżydowskimi. 

Dowódcy transportów wyznaczą specyslną 
wartę, która pilnować będzie porządku w ciągu 
twania podróży transportu. Dowódca transpon 
tu składać będzie po przyjściu transportu na 
miejsce przeznaczenia pisemne raporty o prze. 
biegu podróży. Tak żołnierzom, jak i oficerom 
nie wolno opuszczać podczas podróży stacyi 1 
wydalać się paza obręb tejże, np. w cełu zaku. 
Pywania w mieście produktów j t d. 

W razie wybryków należy przeciwdziałać 
wszelkimi sposobami, jakie mają do dyspozy- 
cyi, oraz meldować o zajściu natychmiast, po. 
dając nazwisko komendanta odnośnego trans. 
portu oraz nr. tego ostatniego, biuru prezydyał 
memu Ministerstwa Spraw wojskowych. 

Wszelkie wybryki muszą być surowo karane, 

r erujących ekscesy antyżydow. 
skie, należy pociągnąć do surowej adpowie. 
dzialności, nie cofając się nawet przed najdalej 
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Rok zalelemia 13053, Adres tei 
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ziałów,  pouczający i 


kowska L. 32. Tel. 1500. 


ograficzmy „Aułostąp< 


wz. W 


n WO EO O OO ZE 


idącemi konsekwencyami. Względem war 
będą zastosowane kary dyscyplinarne i sądo 
przy dopuszczeniu się obrażeń ciclesnych ht 
dokonaniu rabunku it. dè winni będą kara: s 
przez sąd dorażny. Oficerów, przypatrujący ct 
się bezczynnie znęcaniu się nad żydami, mie u- 
ważam za godnych noszenia munduru oficis: 
polskiego, 

Powyższy rozkaz ogłosić wszystkim oddz'a: rtf 
piechoty, kawaleryi i bateryi włącznie. 

Minister Leśniewski, generał-per. 


BOLSZEWICY W WILNIE. 

Nauen. P. A. T. Bolszewicy zaprowadzi!: 
Wilnie we wszystkich fabrykach i zakładz l 
komisya robotnicze, które obięly zarząd tych 
wzedsiębiorstw. Wydali oni rozkaz areszty. 24 
jaa wszystkich właścicieli ziemskich, eraz p-zad 
siadowania burżuazyi. 


Toa; 


Qdpowiedź Augiii na pro; 
zycyę pozsiową Cziczerina. 


Lyen. P. A. T. Rznd angielski odpowied:iafl 
na propozycyę Cziczorina, jak następuje: Jeżeli 
mocarstwa koalicyjne maia się spotkać z delex 
gatami rządu sowieckiego, jeżeli spotkanie tą 
ma mieć prawdopodobieństwo pewnego powos 
dzenia, to i dciegaci rządu polskiego oraz ins 
nych  interesowanych naństw ościennych min 
Szą być obecnymi na konferencyi. Jest to kos 
nieczaie potrzebne w celu przywrócenia w Eu 
ropie pokoju, a szczegółnie w pierwszej linii pow 
koju między Polską a Rosyą na podstawie u'o 
zależności Polski i prawnych interesów obu lira- 
jów. Konierencya ma również na oku bieżąca 
kwestye między Rosyą sowiecką a państwami 
ościenaemi, które nie podpisały dotychczas des 
finitywnego pokoju z Rosyą, Po uregulowaniu 
tej kwestyi konfereneva zajaše się różnicami 
między rządem sowieckim a koalicyą i dopro 
wadzeniam do normalnych stosunków między 
obydwoma stronami. ~ 

Koenigswiwiernansen. P. A. T. Rząd areo 
ski. biore pod uwagę odpowiadź Rosyi w sy szu 
wie propozycyi rozejmu, oświadczył gotowość 
ułatwić podróż Kani'eniewa, Krasina i Milów 1. 
na. Rząd proponuje, aby wym:enieni byli tons 
ważnieni nietyłko do obrad nad stosunkami Lox 
dlowyni, lecz także nad tymczasowemi pos: w 
nowienlami w sprawie mającej się odbyć kone 
ferencyi pokojowej. Rząd zrzaca wszelką odpoe 
wiedzialność za olenzywę generała Wanra 
oświadczając że zawińłamia go o tej dccyzyg 
rządu angielskiego. ta É: 


ys 


|) . » t . . P 
Ukraing wcisią sowiety do Rasyi, 

Naneu. P. A. T. Ag. Radio. Prasa niemiecka 
podaje według wiadomości rosyjskich że Bo- 
sya sowiecka stoi na stanowisku zupełnega 
wcielenia Ukraiay, której jednakowoż chce 
przyznać samodzielną armię i szczególne fix 
Lansowe i gospodarcze stanowisko, albo wlan, 
sne kolcja, 


BENESZ PODAJE SIĘ DO DYMISYT. 
Praga, 30 lipca. Jak sie dowiadują „Nas 


rodni r *,  xamierza gabinet, a zwłaszcza 
tok minłster KBanesz zo względu na tą i$ za, 
rzucają rau, że w sprawie Qieszyńskiego dziad 
łał przeciw postanowieniom parlamentu, prze< 
ciw konstytueyi, podać się do dymisyj Mx 
ona jednak być jedynie tylko formalną, po 
świadczającą tylko ideę demokratyzmn i kon- 
istytucyi. 


ROKOWANIA HANDLOWE Z KRASINEM, 

Poldhu. P. A. T. Krasin i prawdopodobvia 
Kamieniew przybędą do Londynu w poniedzia« 
tk, sby prowadzić w dalszym ciągu rokowi 
nia w sprawie podjącia stosunków handlowych, 


SPOT wag 
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| Czy Gpisz spokojnie ? 

Czy nie jesteś nerwowym: * 

Czy posiadasz energię i odporność ? 

Czy nie cierpisz na brak apotytu Y 

Czy nie 
chory ? 

Objawy te dowodzą, iż musisz nerwy twa 
naturalnym pokarmem Nervivitem WZI: Jea 
nić. W każdej aptece lub składzie otrzymasz 
przy Nervivicie dokładny opis, jak masz; 
organizm twój uzdrowić, odnowić i wzmocnić; 
a tem pobudzić go do nowego twórczego żyą 
cła. Nervivit jest zdrojem rzeźkości, świe= 
żości i młodości Uzdrawia każdy chory: orgam, 
nizm i usuwa przyczyny chorób. 

Skład: Apteka Gralewskiego, Kraków. ` 


josteś zniechęcony do życia lub 
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AUTO STAR: 


Rok znłołemia 1509, 


-muii==— - laden. [ESS NSA JEN pap 


Bu. © „ELGB NARONU" p due Z sierpnia TU rosu. Rr. TRZ 
— 4 uje wan CWA, 6.73 E: a 
ša Teofil Gautier. od których nie przyjął zaproszenia na Śnia- |nicę przeńlużułom sen magnetyczny. Ale że- lnie malowniczy urok, b byc ARNE TE senad, ktore dł niespokojnych 
danie i skłonił ich do Świadkowania mu |by nie wiem jak zgłębiać mądrość brami- |napływio elegnockiogo Świate. xa ea siq jśwsiedzów wydają się ninucami, godzinami, 


w tym pojedynku. Obaj młodzieńcy zdziwili |nów, pandytów i pokutników indyjskich, to jw zupelności: bylą to ta pora letnia Teia] warunki pojedynku. z pozoru zwy- 


s R mum => m : Gi a | f DE. a l. RE AA e nh ar p 
się trochę sprawą honorową przyjaciela, któ- ji tak o czemś się zapomni i zawsze się znaj- jslańve nio miało jeszcze czom czejna dla widzów. były tak osobliwe dn 
li ry prawie od roku nie wychodził ze swego |dą niedokładności w najlepiej obmyślanym |zicteni liści: świeże, prrażroc, 


TER „. walezących, że skizdali se dłużej niż się 
pokoju i który odznaczał się usposobieniem |planie. Ale jakże hrabina Praskowia przy- |skspano nocną rosą nadawały rozmaite od- to zwykle zdarza. W istocie, każdv z nich 


Przekład Zofii Jachirzeckiej. raczej spokojnem niż wojowniczem; ale kie- |jęła swego zakochaheko przyjaciela z Flo cienia zaroślom. od których płynął zapach miał przed sobą swój własny kształt i miał 
ami dy im powiecział, że chodziło o walkę na |iencyi, przebranego w ten sposób? młodej roślinności. W tem miejscy drzewa zatopić stal we własne cialo. cv wczoraj je- 


śmierć z przyczyny, której nie można było| — Sądzę, — edparł Oktawiusz, że mnie te są szczególnie piękne i czy to z powodu szeza nalożsło do niego. Walka stawada się 

NIA EAZA p DA] al Ą A . F o K A . z 8 = M p Atai Hdylsna Su TA 
Skąd wziąć świadków? zapewne z pośród |zdradzić, nie podnieśli żadnego zarzutu wię- |poznała, mimo mej metamorfozy, a może |korzystnero gruntu, czy też, żo jodyne osta- LE raczej nieprzew idzian | Fig AE 
przyjaciół hrabiego, ale Oktawiusz, mieszka- |eej i udali się do pałacu Łabińskich. anioł stróż szepnął jaj do ucha, żeby mi nie- |ły się z dawnej plavtacyj, silne ieh pnie, i chociaż obaj odważni, Oktawiuśz $ hrabia: 
jący w pałacu jeden dzień zaledwie, nie mial Warunki zostały szybko zadecydowane. |dowierzała; zastałem ją równie białą, czy- |pokzyte mchem aibo Iśniąch, srebrzystą ko- |odezuwali instynktowną grozę, widząc się 


czasu zapoznać się z nimi. Złota moneta rzucona w górę rozstrzygnęła |stą i zimną, jak śniegi podbiegunowe. Pod |rą zatapiają w „ziemię gużowate korzenie, |ze szpadą w ED i gotowymi do natarciu 
Na kominku rysowały się okrągłym jo broni, sdyż przeciwnicy oświadczyli, zl CoA kształtem, jej dusza bez zmazy |wzn.sząc gałęzie dziwacznie  poskręcane. |na ię We żę h kre, 
kszt:cm dwie czary z porysowanego sela- jim wszystko jodno czy szpada czy pistolety. |odgadywału niewątpliwie obcą duszę. Po- morące służyć za modela dla, malarzy | do- Znieciorpliwieni =" kow 1e E sa 
donu o uszach w formie złotych smoków. [Mieli się spotkać o szóstej zrana w Lasku |wiedziałem panu przecież, że pan me dla korstorów, , co zazwyczaj dalel:0 szukają knąć rae Jeszcze: E Ależ Pay A ZACZy- 
Jodna zawierała piorścienie, szpilki, piecze- |Pulońskim, na avenne des Pateaux, obok tej |mnia nie może uczynić. Jestem bardziej ]e- kształtów mniej charakterystycznych. Nie- pagere — Kiedy żelaza otarły się giów- 
cio i inne drobne przeciutoty; Gruca bilety |strzachy podtrzymywanej przez miezgrabne |szcze nieszczęśliwy, niż wtedy, kiedy pan które pinki, milknące wśród zeicłku dnia, NR WK _O Mów odna 
wizytowe, gdzie pod koronami książąt, mar- |sjupy. na tym placu wolnym od drzew, gdzie | odwiedził mnie po raz pierwszy. | „ |ówierkały wesoło w gęstwinia drzew; skra- |. , „ia wek SMreWnO PCE AE JKA 
g cbiów, hrabiów, wyryte było starannie pi- naeromadzony piasek tworzy arenę cdpo-| — Któż może wyznaczyć granice wła- |dajacy. sie zająa trzema skokami przemie- | zewn. aj e miewa am 
szem gotyckiem, wndowemn lub angelskiem [Rians do takiei walki. dzom duszy, — odparł Paltazar Cherl:on- | rzył piasek aioi i popedził schować się lirabia, dzięki swei VCiłowa 0] 


mnóstwo nazwisk polskich, rosyjskich, wę: | Kiedy wszystko zostało ułożone, była już neau z miną zamyśloną, zwłaszcza jeśli ta |w trawie, wystraszony turkotom kół. skowemu, był zręcznym szermierzem; nis- 
gierskich, niemieckich, włoskich. hiszpan- |póinee į Oktawiusz ndał się do pokoju hra- dusza jest riezejpsuta, żadną myślą ludzką, Ta Doczvn, natmry, zaskoczanej w rannen 
skich, świadczących o podróżniczem życiu ibinv, Drzwi były zamknięte tak jak poprze- | niesiażona żadnem błotem ludzkiem į utrzy- | ubraniu, malo zajmowała, jak się domyśla- 
brabieoo, ktory miał przviaciół na całym |dniej nowy i drwiący głos Praskowii rzucił | muje się taką jaką wyszła z rąk Stworzświe- |eia. obu przeciwników i ich świadków. 
świecie. mu ten żartehliwy warunek: la w świeśłle, w kentemplacyi miłości? Tak, Widok doktora Cherbonnean | wywołał 
Oktawimsz wziął dwa na chybił traf}: hra- | — Przvjdź. jak się nauczysz po polsku. |ma pan sluszność, oma poznała pana; jej przykre wrażenie na Olafie Łabińskim, ale 
bia Zamoieczki i mary'abia. de Sepuiveda. |iestom zbyt wielką pstryotką, aby przyjmo | anielska wstydliwość zadržala pod pożą- rychło otrzasnał się z tego. pa 
Kazał zaprządz i pojechał do nich. Obu za- ¡wać u siebie cudzoziemców. dliwem spojrzeniem i instynktownie zasło- Zmierzono szpady i wyznaczono miejsca 
stał w domu. Nie zdziwili się wale prośbą | Nazajutrz. zawiadomiony przez Oktawiu: |niła się swemi białem skrzydłami. Żał mi walczącym, którzy zrzuciwszy ubranie zło- 
sza zjawił sie doktor Cherbonneau, przyno: | pana, mój biedny Oktawiuszu! pańska cho- żyli się ostrzem © ostrze. 
Zupełnie pozbawieni uezneiowości świad- |sząc z sobą walizkę z instrumentami chirmr- |roba jest istotnie nieuleczalna. Gdybyśmy | Świadkowie zawołali: — Zaczynać! 
ków mieszczańszie!. nie wspomnieli nawet Isieznymi i opatrunkami. Wsiedli razem do |żyłi w średniowieczu, powiedziałbym pan. W każdym pojedynku, nawet wobec naj- 
o zzlagođzeniu sprawv i jak przwdziwi jnowozu. Hrabia Zamoieczki i margrabia de | Wstip do klasztoru. ; ? bardziej _„zacietrzewionych przeciwników, 
szlachcice nie zanytsii weńle o powody |Sepulvada jechali za nimi w drugim. — Nieraz o tem myślałem, — odrzeki |jest chwila uroczystego spokoju; każdy 
sprzecz:i. — No i cóż, drogi Oktawiuszu, pańska | Okłtawiusz. i 4 n z walczących studyuje w mileniu swego 
Zo swej stronv, prawdziwy hrabia, albe przygoda miłosna już zaczyna przybierać Przyjechali do Lasku. Powóz fałszywe- nieprzyjaciela i układa swój plan, rozmy- 
Jeśli wolicie, fałszywy Oktawinsz nabawił charakter tragiczny? Powinienem był z ja-|go Oktawinsza czekał juź na umówionem a NA NSS I zał ik 
i 24 mego kłopotu; przypomniał sobie |kieś ośm dni pozwolić hrabiemu pospać so- | miejscu. ] ] j zpady szukają ię, drażnią i jak | 
WAS Bumbort'a i i Raimbault‘a. |bie u mnie na Ere. Nawet i Tan gra- O tej rannej godzinie, lasek miał ten isto- gdyby dotykają nie rozłączając się: to trwa i (iag dalszy nasiąpi,. 


raz dotknął on napierśnika, naietynniej- 
szych szermierzy; ale chociaż posiadał tco- 
ryę, to nie miał już mońności wykonamwa 
w tem nerwowem ramieniu, przyzwyczijo- 
nem do napodzania strachu Mwidom Sze- 
mila; teraz słaba ręka Oktawiusza trzymała 
jego szpade! 

Przeciwnie, Oktawiusz w ciele hrabiazo 
odczuwał nieznaną siłę i chociaż mniej bie- 
giy w szermierce, odgarniał ciągle od pier- 
si żclazo. które jej szukało. 

Napróżno usiłował Olaf dosięgnąć przecie 
wnika ryzykownemi pchniesiami. Ckta- 
wiusz, zimniejszy i bardziej opanowany, 
obracał w niwecz wszystkie zwodlzone 
cięcia. 


togo. któreca brali za hrabiero Łabiiskiego. 
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| i | WA 


2131 z kogntkiem | ; - I) cyjne zgromadzenie walne Tow. ubezpieczeń na życia „Varzavia”. 
| ji Ss apteki i droguśrye. M DY Mako SPT rk deda SEFERE n i Wybrany na przewodniczącego H. kr. Patocki, wyg'oaił następujące przemówiania: 


w dalszym ciągu teoretyczną pracę p. t: ir Apna j „Dsiękująe ia za. PK mi a a w. =. nad- 
z : mionie, że nowopowstala mstytucya naszą bedzie musia do spelnienia 
z [73 7 é 
„CONACJE KOSCIELNE E IDESK trudne, lecz nader wdzięczne zadanie. 
dalei: Ul Hurtagnia S 12 Szereg przewrotów ekonomicznych i politycznych, będących 
a Seh TO AST“ nnna - [ET Tr z ski 3 skutkami wojny światowej, stworzył zupełnie osobliwe warunki pra- 
FEE SE ` . cy instytucyi ubezpieczeniowych. 
na chór męski przez Wal. Stysia, maz Z jednej strony widzimy nicbywały dotychczas naplyw nowych 
orar g ubezpieczeń, z drugiej zaś — wielkie koszty, związane z prowadze- 
DAWNE POLSKIE ZWYCZAJE I OBRZĘDY LUDOWE" kac ZEBICE | || niom oporsóyi i trudności w skonstruowaniu aparatu, odposiudają” 
s A. Kossowskiege: Konstancyg I Wandę u cego wymogom obecnego ich rozmachu i szybkiego rozwoju. 
odporną na wyleganie, W celu przezwyciężenia tych trudności, instytucya nasan 70- 
Preramorata od 1 lipca da końca reku wysosi Mk 30-—. EL oe bok stała uposażona w znaczny kapitał zakładowy i, eo ważniejsze. w nie- 


| i Król Pol. 2130 uwiykle duży fundusz organizacyjny. Prócz tego zostało zapewniena 
i f ! szą ? współpracownictwo pierwszorzędnych sit sdministracyjnych, organi- 
$ Redakcya i Admisistracya: Kraków, ul. ów. Tomasza 85. Szanowni Obywatele ! ij ; Świetych. ę U siracyjn: ch, z 
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Senzacyjny dramal w 4-ech akiach 
z Pola Ngri i Harry Lidtkiein. 


Maksio dedektywem 


Komedya w 2 aktach. 
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Dramat ludowy w 4 aktach. 
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Film wedle opery z Pola Negri 
i Harry Lidtkiem w b częściach. 
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Tragedya osnuia na tle stosanków Senzacjijny dramat w 4-cch aktach 
bolszewickich, — 6 aktów. z Harry Waldcnem. 
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